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u> W ilnie we Środę dnia 10  Listopada p. s. 1 8 2 6  roku.

W I A D O M O Ś C I  K  U A J  O W K.'

St. P etersburg dnia i  listopada.
(z Ruskiego i nwal idę . )

P o  d o n i e s i e n i u  J e n e r a ł a  Jerm otowa  p o d  d .  
1 0  p a ź d z i e r n i k a ,  P e r s o w i e  w k r ó t c e  p o  p r z e j ś c i u  
W  o d w r o c i e  s w y m  z a  A r a x ,  o d d a l i l i  s i ę  o d  t e y  
r z e k i  d o  C h a m s t w a  K a r a b a c h s k i e g o  i  n i c z e g o  z u 
p e ł n i e  n i e  ś m i e j ą  p r z e d s i ę b r a ć . '  Ó d  s t r o n y  K ry w a 
ną  o d e g n a n y  p r z e z  J e n e r a ł - m a j o r a  ltaw ydow a  
n i e p r z y j a c i e l ,  w i ę c e y  s ł ę  j u ż  n i e  p o k a z a ł .

S z a c h  P e r s k i  z n a y d u j a  s i ę  w  m i e ś c i e  A g a rze , 
g d z i e  s i ę  d o ń  u d a ł  A bbas-M irza . W o y s k a  l e g o  
o s t a t n i e g o  w  w i e l k i m  s ą  n i e ł a d z i e  i  r o z s y p c e ;  
S z a c h  s t a r a  s i ę  ś c i ą g a ć  z e w s z ą d  n o w e .  w i ę c e y  a -  
t o l i  d l a  o b r o n y ,  j a k  d l a  n a p a d u .  P e r s o w i e  n a d 
z w y c z a j n y  c i e r p i ą  n i e d o s t a t e k  ż y w n o ś c i .

W  o c z y s z c z o n e y  z  n i e p r z y j a c i e l a  p r o w i n c y i  
K a r a b a c h s k i e y  p a n u j e  s p o k o y n o ś ć ;  w  JJagestanie 
n a j m o c n i e j s z e  n a r o d y  s ą  s p n k o y n y m i  : s t a t e c z n i e  
d o c h o w u j ą  p o w i n n o ś c i  w i e r n y c h  p o d d a n y c h  J e g o  
C e s a r s k i  n r  M o ś c i .

S y n  S z a c h a ,  A li-N ach i- M irza, k t ó r y  w p a d ł  
d p  g r a n i c  n a s z y c h  w  c z a s i e  p i e r w s z e g o  n i e s p o d z i a 
n e g o  w t a r g n i e n i a  P e r s ó w  , z  z a m i a r e m  p o d b u r z e 
n i a  n a d b r z e ż n y c h  m o r z a  K a s p i y s k i e g o  prowincyyy 
z n a y d u j e  s i ę  j e s z c z e  w  g ó r a c h ,  o d d z i e l a j ą c y c h  o b 
w ó d  S z i r w a ń s k i  o d  JJagestanu. J e n e r a ł  p i e c h o t y  
Jerrnołow, p r z y w r ó c i w s z y  z u p e ł n i e  p i e r w o t n y  p o 
r z ą d e k  w  p ó ł u d n i o w e y  c z ę ś c i  G r u z y i  , z b i e r a  d l a  
d z i a ł a n i a  k u  t e y  s t r o n i e  o d d z i a ł  w o y s k a  o k o ł o  A r -  
paczaju  ■ z a m y ś l a  u d a ć  s i ę  z  n i m  p r z e z  Kache- 
ty ą , Czary, i  N ucha  d o  o b w o d u  S z i r w a ń s k i e g o ,  a -  
h y  d o  r e s z t y  o c z y ś c i ć ,  z  p o z o s t a ł y c h  w  n i m  c z ą 
s t e k  w o y s k a  p e r s k i e g o ,  a l b o ,  j e ż e l i  n i e  o c a l ą  s i ę  
u c i e c z k ą ,  p r z e c i ą ć  im w s z e l k ą  s p o s o b n o ś ć  d o  o d 
w r o t u .

T w i e r d z ą ,  i ż  A bbas-M irza  ,  d l a  z a s t r a s z e n i a  
p o d w ł a d n y c h  m u  C h a n ó w ,  i  p o w ś c i ą g u i e n i a  n a 
d a l  z b i e g o w s t w a ,  r o z k a z a ł  p o w i e s i ć  c z t e r e c h  n a c z e l 
n i k ó w  w o j s k o w y c h ,  z a  t o ,  ż e  ( p o d  c z a s  p i e r w s z e 
g o  j e s z c z e  n a p a d u ) ,  b ę d ą c  z a s t a w i e n i  w  Elisawet- 
poiu  7 , 3 , 0 0 0  l u d z i  g a r n i z o n u  p e r s k i e g o ,  n i e  o k a z a 
l i  p o w i n n e g o  o p o r u ,  i  w b r e w  d a n y m  s o b i e  
r o z k a z o m ,  o p u ś c i l i  m i a s t o  i  p o s z l i  w  u c i e c z k ę ,  
j a k  t y l k o  z b l i ż y l i  s i ę  R o s s y a n i e .

K r ó ł b w s t w o  P o l s k i e .
W a rsza w a  d. 14 listopada.

( i  G a ie ty  W araiawakiey .)
K urs listów zastawnych

Tow arzystw a Kredytowego Ziemskiego. 
P r z e d a j ą c y  ż ą d a j ą  z ł .  7 6  g r -  i 5 )
K u p u j ą c y  d a j ą  —  7 6  —  ___)  z a

S t o  z ł o t y c h  w  l i s t a c h  z a s l a w n y c h .
W  W a rs  zawie d .  i 3 l i s t o p a d a  1 8 2 6  r o k u .

F .  Schuber S .  G .  K .  W .

A n g l i a .
L ondyn  dnia 27 października.

(Journal de S t .  Retersbourg .)
P a p ie ry  publiczne. W i e ś ć  , j a k o b y  r z ą d  

f r a n c u z k i  o t r z y m a ł  w i a d o m o ś ć  u r z ę d o w ą  o  ultim a
tum  r o s s y y s k i e m ,  s p r a w i ł a  p o m y ś l n y  s k u t e k  n a  
k o n s o l i d a c l l .  P o d n i o s ł y  s i ę  t e  p a p i e r y  o d  8 1 J  d o  8 2 J .  
W e  d w i e  g o d z i n y ,  b y ł y  n a  8 i £  —  P a p i e r y  a m e - '

rykanskie spadły, z przyczyny wiadomos'ci otrzy
manych z Chili, z czego się pokazuje, iż nie m a s z  
nadziei przyjęcia dywidendy— Bony mexykaiiskie, 
621— Kolumbiyskie 38} —  Cliiliyskie, 3y.

Piszą z Santjago  z Chili, d. 9 czerwca: K stan-  
cho oświadczyło rządowi, iż się nie przyczyni do 
opłaty dywidendy we wrześniu następnym, cliyba- 
by potwierdzono jeszcze na lat dziesięć dla tey 
rzeczjpospolitey wyłączne przywileje, co jest nie 
podobna, gdyż wszyscy mieszkaiicy zagraniczni i  
krajowcy przykrzą sobie to moriopolium. — W  
Chiloe lud powyłamywał drzivi w magazynach i 
pozabierał, co napadł. Uzbrajają się teraz prze
ciwko Chiloe, k tóre ogłosiło się niepodległem rzą
dowi chiliyskiemu.

P0VVSz.echn.ie pogłoska, pisze Sun, ja- 
koby P. M ackenzie , nie chciał porozumieć sie z 
rządem haytańskim względem traktatu handlowe
go, aż pókiby nie przedsięwzięto środków, które- 
hy postawiły Anglików w położeniu dogodniey- 
szeoi, co się tycze zawartego juz trak tatu  z rzą
dem francuzkim.

1— J)nia 28 __
(z G a ie ty  W arsiaw sk iey .)

Zdaje się, iż podróż Lorda K eresford  do L is-  
t ny% a ztamtąd do Rio-Janeiro, stolicy Brezylii, 
nu; ma żadnego stosunku z rozruchami w Portuga
lu. lyczy  się owszem niektórych okoliczności, 
jakie jeszcze między Portugalią a Brezylią ułatwić 
wypada. Gazeta Times twierdzi, iż według wszel- 
kiegi) podobieństwa do prawdy, ani P. S tuart, ani 
juord Ponsonby, nie mieli dostatecznego pełnomo
cnictwa. Trzeba zatem wyprawić trzeciego Posła,
1 mniemają, że Lord R eres/ord  otrzyfna pomyślny 
skutek swoich poleceń. » •

Z wielu miast krajowych przychodzą wiado
mość;, iz rząd, Używając ubogich ludzi do rozmai
tych robot, podaje im sposób do życia. W  M a n -  
chester użyto ich tyld do roboty dróg, iż ledwo 
jeszcze jest 5o takich, którzy z funduszu składko
wego otrzymują wsparcie. W ydatk i  rządowe na 
to muszą bydź bardzo Znaczne.

o fabrykantów lowarów jedwabnych
w Spita  fie lds, aby Król Jmć raczył udzielać o- 
pieki handlowi krajowemu wspomnionemi towa
rami, Minister P ee l odpowiedział imieniem Mo- 
nar»jr^,j^ *̂ ° P rzyoził°k*erm  i umeblowania zamków 
xv M indsor i Buckingham , jedynie tylko wyroby 
jedwabne angielskie użyte będą. Podano potem 
podobne prośby członkom rodziny królewskiey i 
znakomitszym panom.

Niektóre gazety tuteysze radzą przywrócić 
loteryą w Anglii, a dochód z niey wynoszący ro 
cznie do 3oo,ooo funt. szt. (12 milionow zł. p.) 0- 
brocic na fundusz dla ubogich robotników fa
brycznych, aby do takiey nędzy, jaka była teraz, 
nie przychodzili.

Nie dawno odprawiło się tu zgromadzenie 
właścicieli wsi, i uchwalono petycyą o utrzyma
nie dotychczasowych praw zbożowych.

Angielski napowietrzny żeglarz Green  ma 
nadzieję, iż odkryje sposób kierowania balonu. 
Mianowicie uważa o n , iż podróże napowietrzne 
przy świetle xiężyca są mniey t ru d n e , albowiem 
warsty powietrza przy równey temperaturze, 
nie tyle są poruszane, jak w dzień. Pewny rodzay



miechu otwierającego się z balonu, ma mu dostar
czać sity odpyehającey, przez co go w przeciw
ległym kierunku chce popychać. Doświadczenie, 
z małym balonem w pokoju przedsiębrane, pomyśl
nie wypadło.

Potrzeba czyni człowieka przemyślnym. Bę
dący tu wygnańcy hiszpsftiscy znakomitego stopnia 
(pułkownicy, szlachta i t. d.), nie tylko szukają 
mieysc za nauczycieli, bucbhalterów i t. p . , lecz 
nawet  jeden z nich, nazwiskiem H erm igo, udał się 
niedawno do Lorda prezydenta miasta, i oświad
czył mu,  iż wynalazł pewny rodzay perpetuum  
mobile, przez co młyny wodne i okręty bez ża
gli, wioseł i p a r y , poruszać będzie można. Pro
sił o pieniądze lub potrzebny materyał  na zro
bienie modeluj lecz Lord Prezydent odesłał go do 
Pana D avy, Prezesa Akademii,

Czytamy w gazetach tuteyszych, iz basza e- 
giptski wyznaczył 20,000 funtów szter. (800,000 zł. 
poi.) nagrody ia głowę Lorda Cochrane.

— D nia 3o. —
W e  wszystkich powiatach irlandzkich odby

wają się zgromadzenia, dla uchwalenia petycyy do 
Parlamentu,  co t rwać będzie póty, póki Irlandya 
p raw  politycznych nie pozyska. Wszakże wielu 
obrońców katolików nierostropnem swem działa
niem przyłożyło się nie mało do wstecznego po
stępu ich sprawy.

Chociaż dochody krajowe angielskie w osta
tnim tegorocznym kwartale zmnieyszyły się blisko 
o 900,000 funtów śzt. (36 milionów zł. poi.) w sto
sunku do dochodow W takirnże kwartale roku 
przeszłego, podnosi się atoli cena papierów skar
bowych. Takielo zaufanie pokłada każdy w u- 
czuciu wewnętrzney swojey sify, jako członek na
rodu, którego, działania są olbrzymie. Wszakże 
pewne pisma publiczne, a zwłaszcza gazeta 'Times, 
przepowiadają bankructwo narodowe, które nie je
dnego za granicą mogłoby trwożyć, a ogromność 
długu krajowego skłania do smutnych uwag. Lecz 
nie trzeba zapominać o wielkiem bogactwie na
rodu, o czynności i źródłach jego. Można z pe
wnością ' twie rdz ić , jz ten,  ktoby się oświadczył 
z zamysłem targniemy się na własność prywatną, 
czyli inaczey mówiąc, ktoby proponował zmniey- 
szenie prowizyi bez ofiarowania razem wierzycie
lowi krajowemu zupełney wypłaty preteusyi jego, 
ściągnąłby na siebie pogardę narodu.

Kapi tana okrętowego nazwiskiem W ilson, 
oskarżonego o prowadzenie handlu niewolnikami, 
pociągniono dnia 24 b. m. do sądu admiralicyi tu- 
teyszey. Obwiniony był, i ż .4 Alrykanki , których 
mężowie, stosownie do zwyczajów swoich, dali mu 
w zakład dotrzymania pewnego zobowiązania się 
handlowego, sprzedał okrętowi hiszpańskiemu, 
trudniącemu zię handlem nie wodnikami. Sąd przy
sięgłych uwolnił go. Uznanie winnym pociągnę
łoby za sobą karę śmierci.

F  R A N C Y A.
ParylŁ d. 3o października.

(1 Gazety W arszawskiey).
Pan H u m p ry  D avy  w Anglii przekonał się 

przez rozbior anatomiczny i chemiczny, iż ropu
chy mają w  sobie pierwiastek trucizny, czemu 
sławny Cuvier zaprzeczał.

Na jednym z tuteyszych teatrów grano w'czo- 
ra  nową trajedyą R osam unda , klora jest pierw- 
szem w tym rodzaju dziełem Pana Em ila Rone- 
chose, a którą z oklaskami przyjęto. Wszakże pe
wny  krytyk czyni uwagę, iż jeszcze wątpliwą jest 
rzeczą, czyli bohaterkę tey sztuki poczytać wypa
da za Rosa mufidi (Róża świata), lub też za R o 
sa m unda  (różę czystą),

  D nia 3 i października. —
Jeden z dzienników tuteyszych ubolewa, iż 

żegluga francuzka doznaje licznych trudności, przez 
co handel francuski upada- Kiedy okręt Angiel
ski płaci w  Sm yrnie  tylko 3 piastry za expe- 
dycyą, tytn czasem okręt francuzki płacić musi 
16, a często nawet 20 piastrow. Oprócz tego, od 
czasu rozruchów w Grecyi, okręt f rancuzki , za
wijając do S m yrny , lub ztamtąd wypływając, pła

ci za przeyrzenie 4o do 5o piastrow,  angielski zaś 
tylko i 2. W ie lk ą  oraz przeszkodą wzrostu dla 
handlu francuzkiego do Lewantu są prawa kra
jowe względem kwarantanny. Praw'a te zabrania
ją okrętom, odbywającym kwarantannę, wypływać 
przed czasem przepisanym, chociażby chciały wra
cać do Lewarttu. Tym sposobem okręt f rancuz
ki t rwoni  dwą miesiące czasu, i przez cały rok 
dwa razy tylko odbyć może żeglugę. Anglicy, któ
rzy  nie mają takich ścieśuień w portach swoich,  
chociaż 3 razy bardziey oddaleni od S m yrn y  lub 
M lexandryi, niż franc uzi % M a rsy lii  i Tulonu, mo
gą w jednym roku trzy razy odbyć żeglugę, na 
na czem blisko 5o procentu zyskują.

P a ry ż  d. 2 listopada.
(a tey  ze gazety.)

Onegday po mszy ś. przyjął Król  Jmć le
gata papiezkiego, de JSevi, K t ó r y  przywiózł 
kapelusz kardynalski xiędzu de M achi. Xiądz ten 
ukląkł  przed, Monarchą ,  a Król  Jmć wziąwszy 
kapelusz z rąk legata , włożył mu go na głowę. 
Po tym obrzędzie wrócił  Monarcha do pokojów 
swoich,  gdzie wkrótce, kardynał de M achi, we 
właściwym ubiorze złożył rnu hołd uszanowania.

Małżonka D elfina , będąc prezydentką i opie
kunką dobroczynnych towarzystw macierzy riskich, 
ofiarowała w darze 4o,i5o fr. wspomnionym to
warzystwom w różnych miastach krajowych. Wcza-  
ra  zwiedziła sławną gissernią Panów M anby  i 
W ilson  w Charenton. Wypytywała  się o wszy
stkie roboty i hoynie obdarzyła ludzi, którzy tam 
pracują.

Prefekt  departamentu Sekwany  wydał już 
program uroczystego obchodu imienin Monar
chy naszego. Dnia 4 b. rn. uda się raunicypalność 
do Thuilteries i poda Królowi Jmci medale wy
bite na pamiątkę nowey giełdy. Uda się potem 
do nowey giełdy, którą installować będzie. Publ i 
czne gmachy miasta zostaną oświecone. Dnia 5 
b. rn. będą zabawry na Polach Elizeyskich 1 na 
placu przy rogatkach. O godzinie 4 tey wzniesie 
się na Polach Elizeyskich balon z królewską ko
roną francuzką. O ymey wieczorem spalone bę
dą fajerwerki na moście Ludw ika X E l ,  i na p la 
cu przy rogatkach. W  mieyscach wyznaczonych 
fontanny wytryskiwać będą winem, a pasztety i 
inne potrawy rozdawać się będą pospólstwu.

Pan W a lte r  Scott przybył do tuteyszey sto-
licy.

S łychać, iż Lady Cochrane pryłożyła  się 
w ilości 1,000 f. sz. (4o,ooo zł. poi.) do składki dla 
greków. Lord Cochrane był dnia 42 październi
ka w A ix .  List z M arsy lii  pod d. 17 z. m. do
nosi, iż Lord Cochrane udał się do Szwaycaryij 
lecz wkrótce powróci i czekać będzie przybycia 
z Ameryki  6ociodziałowey fregaty, na ktorey po
płynie do N apoli d i Romania. Tymczasem jedna 
z gazet wychodzących w Lugdunic, zapewnia, iż 
Lord Cochrane zaniechał sprawy greków, i my
śli udać się do Brezylii. Listy, które go tam po
wołują, miały bydź adressowane do Pan ów H oulh  
w  Londynie.

Giraffa, przysłana przez baszę Egipskiego Mo
narsze naszemu, została przywieziona dnia 26 paź
dziernika do M arsy lii ze czterema końmi, dwo
ma osłami, trzema krowami,  czterema t rykam i ,  
dworna jagniętami i dwoma antilopami, przezna- 
czonemi do królewskiey menażeryi.

Tuteysze dzienniki liberalne powstają ciągle 
przeciw ministrom ; odpowiadając im dziennik 
Gwiazda, pisze: „Minis t rowie poczytują ,ia czyn
niegodny swpojey powagi wdawać się codziennie 
w' spór z dziennikami ; czekają spokoynie rozpo
częcia obrad Izb, a mównica będzie mieyscem, z 
którego na prawne zarzuty strony oppozycyyrey 
odpówdedzą

Rodzina Taim y  pochodzi z Hiszpanii , i za 
panowania K arola P , osiadła w departamencie 
Mvesnes. Talm a  urodził się we wsi Poix, o 5 
mile od Palenciennes. Znayduje się jeszcze w ta- 
meczney okolicy wioska, która nosi nazwisko te
go sławnego aktora. Sam Talm a  nie wiedział do
kładnie o pochodzeniu rodziny swojey. W  liście



do p e w n e g o  k r e w n e g o  swego w  H o la n d y i ,  wyra
ża, iż j eden  z X i ą ż ą t  m a ro k a ń s k ic h ,  będąc  w P a 
r y ż u ,  o ś w i a d c z y ł , iz nazwisko  'P a lm a  jest a r a b 
skie,  a P a n  L a n g le s , s ła w ny  oryental is ta ,  p r z e 
t ł u m a c z y ł  je na  wyzaz:  n ie u s tra s zo n y .  Dom yśla ł  
się P a lm a , iz ta rodz ina  M a u r ó w ,  pozostała w  H i 
szpanii ,  przen iosła  się poźniey  do N id er landó w,  i 
że on z n ie y  pochodzi .  „Z a p o m n ia łe m  (pisze P a l
m a  na  k o ń c u  l is tu  do uczonego k re w n e g o  swego 
W H o i a n d y i ,  k t ó r y  m u  przys ła ł  r o z p r a w ę  w  ję
z y k u  łac ińs k im)  , iż H r a b i a  de M o u ra b ia  w  dzie
le swojetn o sys temacie r e l ig iy n y m  w s c h o d n i c h  
k r a j ó w ,  pomięd zy  K r ó l a m i  Eg ip sk i e m i  przy tacza 
P a lm ę ,  k t ó r y  w y pędza ł  żydów.  W i d z i s z  te d y  
W P a n  , iż w  N ie m c ze c h  nie ma żadnego Barona ,  
k t ó r y b y  się m óg ł  p ochl ub ić  tak  d a w n y m  rodem,  jak  
nasza fami lia .  Z resz tą  poczytuję sobie za n a y w i ę k 
szy zaszczyt,  by dź  k r e w n y m  ta k  znakomi tego  u- 
czonego męża,  j a k im  W P a n  jesteś.”

—  D n ia  4  lis to p a d a . —
(z Monitora Warszawskiego).

W  t y c h  dn iach  p r z y b y l i  tu  z M o s k w y :  M a r 
sza łek X ią ż e  R a g u z y , X ią że  D e vo n sh ire  poseł  
angiel sk i ,  i H r a b i a  B  r ig n o le -S a le  pose ł  sa rdy ńsk i ;  
Z L o n d y n u  P.  f f 'a l te r -Sco tt.

Z p o w o d u  imie nin  k r ó l e w s k i c h  l iczne og ło
szono p r o m o c y e  i nag rody .

K a r d y n a ł  X ią ż ę  C le r m o n t  - T o n n e r r e  , p a r  
F r a n c j i ;  K a r d y n a ł  X i ą £ ę L a t i l ,  p a r  F r a n c y i ;  Xią -  
żę Br issac,  p a r  F r a n c y i ;  M a rg ra b ia  P a s to re t  W i c e 
prezes  izby  p a r ó w  ; H r .  St.  G r ic q .  Prezes  b i u r a  
ha n dl ow ego i  osad; m ia n o w a n i  zostal i  M i n i s t r a m i  
s tanu  i cz łon kami  R a d y  tayney .

Po s t ano w ie ni em  z dn ia  '3 b.  m., K r ó l ,  chcąc  
dać  P .  de M a r t i g n a c  dowod szczególny z a do w ol e 
nia  i względów,  zaszczycił  go t y t u ł e m  osobis tym 
W i c e h r a b i e g o .

W  tey  samey chwi l i ,  gd y  akademia  u m i e j ę t 
ności  p r z y s t ę p o w a ła  do w y b o r u  cz łonka  k o r r e -  
spo n d en ta  w mieyscu  D o k to ra  S c a r p a ;  gazeta p ie -  
moi ick a  donosi ,  iż s ł a w n y  ten dok tor  n ie ty lk o  nie 
umarli ,  a le n a w e t  źadney  n i e  u l ega ł  chorobie .

H i s z p a n i i  a .
M a d r y t  d. ig  p a źd z ie rn ik a :

(i Gazety W ainawik iey .)
S łycha ć ,  iż m a rg ra b ia  M o u s tie r ,  pose ł  f r a n -  

c u z k i  p rzy  dw o rz e  tu teyszym,  został  odwołany .
Donoszą z B a ic e l lo n y ,  iż dnia 16 b. m.  po 

pó łn o c y ,  wie lko rządca  tameczny ,  m a rg ra b i a  C am -  
p o  S a g ra d o ,  w y j e c h a ł  nagle z pa ła cu  swego w  to
w a r z y s tw ie  jednego k ap ra l a ,  i uda ł  się do jene ra 
ła  por uczn ika  R e iz e t;  u k tórego  resztę nocy p r z e 
pędzi ł .  W  tym samym czasie postawiono st raże p r z y  
w sz y s tk ic h  w n iyśc iac h  do pa ła cu ,  a 4  k o m p a n i e  o- 
t r z y m a ł y  rozkaz mieć  się na pogotowiu.  S ły chać ,  
iż t eyże samey nocy  dowiedz ia ł  się w sp o m n io n y  
w ie lk o rz ąd ca  o zama chu  na życie jego, tudz ież A r c y  
B i sk u p a  i j enera ła  in te n d e n ta  po l icy i .  Naza ju t rz  
za p e w n i ł  P a n  R o d r ig u e z  margrabiego ,  iż donies ie 
nie  by ło  fa ł szywe.  W skazano  mu także d o m ,  w 
k t ó r y m  b r o ń  i p r o c h  mi a ły  bydź  u k r y t e ;  ale i to 
b y ł o  fałszem. Uw ięz iono  jednak wszys t k ic h ,  k tó r z y  
po  p ó łn ocy  znaydo wa l i  się na ul icach.

W  P u rto z ie  zabr ak ło  juą mieysca  d la  w i ę 
źn iów.

Oyciec  C y r y l l i  A la m ed a , o f i a row ał  K r ó l o w i  
w  im ie n iu  wszys tk ich  h i sz pańs ki ch  k lasztorów,  
6o mi l ionów re a l ó w ,  w  razie,  g d y b y  z P o r tu ga l ią  
przysz ło  do w oy ny .  A le  r ząd  h is zpańsk i  n ie  m y -  
śli  w o y n y  rozpoczynać .

—  D n ia  20. —
R z ą d  nasz o d e b ra ł  wiadomość o p r z y t łu m ie n iu  

r o z r u c h ó w  w  Por t u g a l i i ,  i z upe łn ey  porażce  t a m e 
c z n y c h  b u n t o w n i k ó w .G o ś c i ń c e  prow adzące  d oH is z -  
pauii ,  są nape łn io ne  uc i eka j ącemi  po r tuga lczykami .

J e n e r a ł  p o r tu g a ls k i  S ilv e ira  został  z a p r o w a 
dzony przez  ż a n d a r m ó w  h is zpa ńsk ic h  do g ran ic y  
f r a n c u z k i e y , k t ó r ą  d a w n ie y  dla k n ow ani a  i n t r y g  
w s w o j e y  oyczyznie  opuści ł .

P o r t u g a l i a .
L iz b o n a  d. n  p a źd z ie rn ik a i  

(Journal de St. Petersbourg).
Kol leg i ja  e le kcy yne  pr o w in c y o n a ln e ,  zgrom a-  

d z lły  się t e raz  w  L izb o n ie , p r o w i n c y i  E s t r e m a d u -  
r y ,  w  P o r to  p r o w i n c y i  M in h o , w  V ila -R e a n  p r o 
w i n c y i  P ra s -o s -M o n te s ,  w V is e u  B e i r sk ie ,  w  E -  
w o rze  A l e n t e y s k i e ; w F a r o  A lg a r w iy s k i e .  S to
sownie  do a r t y k u ł u  34 u rządzenia  tymczasowego,  
kol leg ija  w y b r a ł y  po jednym depu tac ie  na każde  
25 tys ięcy dusz; a przeto p r o w i n e y a  M in h o  m i a 
n ow a ła  d e p u t o w a n y c h  3o ; P r a s  o s -M o n te s  11; 
B e ir a  56;, E s tr e m a d u r a  26; A le n te jo  12; A lg a r -  
w ija  5 . Ogółem 120, W y s p y  Azorsk ie ,  M a d e r a  i  
Por to -Santo ,  poniew aż  mają mieć  11 d e p u t o w a n y c h ,  
izba zatem r e p r e z en ta n tó w  będz ić  się sk ła da ła  ze 
i 3 t  d e p u to w a n y c h .

—  D n ia  t y  p a źd z ie rn ik a .  —
(z Gazety Warszawskiey).

Po w s ta n ie  w A l g a r w i i  zostało p rz y t ł u in ion em ,  
rozproszono b u n t o w n i k ó w .  M a r g r a b i a  A b r a n te s  
r a t o w a ł  się spieszną ucieczką.  Niewiadomo  do kąd  
się uda ł ,  r ó w n ie  jak h r a b i a  A m a r a n te .  Z  e s k a d r y  
angie lskiey  p r z y  uyśc iu  P a g u  , wys i ad ło  na ląd  
ty lk o  i 3 o ludzi, i stanęło w *B e le m , b l isko p a ł acu  
A jo u d a , gdzie mieszka  R e je n tk a ,  k t ó r a  prócz  m i -  
l i cy i  nie ma żadnego innego wo yska  p r z y  sobie. 
P o d e y r z a n y  le ka rz  R e j e n t k i  A b r a n te s  i h i szpan  
nazwisk iem S ie r r a ,  k t ó r y  chc ia ł  s tanąć  na  czele 
zb ie g ły c h  s w o ic h  z io m k ó w  i w paść  do H i s z p a n i i ,  
ws ied l i  na o k rę t  i po p ły nę l i  do A m e r y k i .

— D n ia  18. —
W i e l k o r z ą d c a  A l g a r w i i  donosi z V il la - R e a l , 

iż dnia 8 b. m. o godzinie 5 ley z rana  p r z y b y ł a  do 
niego deputacya ,  z łożona ze 5 o f i c e r ó w  i4go p ó lk u ,  
i oświadczyła,  iż c z w a r ty  ba ta l ion  s t r ze lców s t aną ł  
p r z y  P r a v ir a , gdzie czynią przysposobien ia  do 0- 
głoszenia  In fa n ta  D o n  M ic h a ła , K ró le m ;  we zw a ła  
go o r a z ,  aby  objął  do wó dz tw o woy6ka  z b u n t o w a 
nego.  W s p o m n i o n y  ba ta l ion  p r z y b y ł  w istocie,  a 
do w ó d c a  jego o f i a rował  ró wn ież  rozkazy  nad  n i m  
w i e l k o r z ą d c y ;  ale je ne ra ł  po s t ano w i ł  cofnąć  się d o  
V illa  R e a l  Zdaje się , iż b u n t o w n i c y  myślą  p o 
zostać w p r o w i n c y i  A lg a r w i i  i us ta no w ić  r e je n c y ą ,  
n ie mn iey ,  iż wzmocnien i  zostali  nowetn i  o d d z i a ł a 
mi.  J u n t a  b u n t o w n i k ó w  w  P a v ir a  zmus i ła  dnia 9 
b.  m. W i e l k o r z ą d c ę  w  V illa  R e a l  do w y k o n a n i a  
przysięg i  no w em u  K ró lo w i .  W  P a v ira  p a n o w a ła  
m im o  tego zu pe łna  spokoyność ;  n ie  okazy wano r a 
dości ze zm iany  poli tycznego sys tematu .  D r u g i  
p o l k  a r ty l l e ry i  n ie  c h c ia ł  ł ączyć  się z buntow n i k a 
mi,  ale cała p ie chota  pr zysposobi ła  się do p r z y m u 
szenia tego pólku ,  aby  wspólnie  z nią działał .  M a r 
grab ia  A b r a n te s  p r z y b y ł  do S a g re s .

M in is te r  w o y n y  D a u n  w y r u s z y ł  do p r o w i n 
cy i  A l g a r w i i  na  czele 2700 ludzi  z c z te rma dz ia 
łami  i d w óm a  hau b ic am i .  B u n t  w  A l g a r w i i  jest 
p r z y t ł u m ip p y .  N a  czele jun ty  b u n t o w n i k ó w  w y 
s tąp i ł  b y ł  kap i t an  M o r ,  a między jey c z ło n k a m i  
znay dnw ały  się nazwiska  S ilv e ira  i S u za . F l o t t a  
angielska na P a g u  go lowa jest działać  p r z e c i w  
s t ron niko m bu n tu .  W o y s k o  por tuga lsk ie  w  L i z 
bonie  stanęło pod  broni ą  ; jak ty lk o  o t rz ym ano  
wia domość  o bunc ie ,  ob y w a te l e  objęl i  straże,  a p a 
t r o l e  chodzi ły  po u l icach.  W y s ł a n o  s tosowne roz
kazy  do wszys tk ich  w ie lk or ządc ów  p r o w i n c y y ,  i ’ 
do Mszyskich władz  p o l i c y y n y c h  w  mias tech.  g n a 
n y c h  s t r o n n i k ó w  K r ó l o w e y  uwięz iono  lu b  oddano 
p od  dozor po l icyyn y ; toż samo uczyniono  z p r z y 
jac iółmi  M a r g r a b i ó w  C haves i A b r a n te s .  Nie za
n iedbano  niczego,  aby  p r z y t ł u m i ć  b u n t  w s a m y t n  
zarodzie.  W  kro t ce  po tem pr zy b y l i  gońcy  z do
n iesien iem,  iż b u n t  i s totn ie  został  p rzyt łumiony#

T  u R o Y A.
S ta m b u ł  d n ia  16 p a źd z ie rn ik a .

(z G aiety  Warsiawskiey.)
Dnia  7 b. m. zrzucono z urzędu  greck iego  

P a t r y a r c h ę  C h r y z a n to s : zaniesiono b ow ie m  p r z e 
c iw  jego pos tępkom i n ie p rz yz wo i te m u sposobowi  
życia l iczne zaskarżenia : s ł ychać ,  iż go w y g n a n o  
na  w y s p ę  C y p r .  W y ż s z e  du ch o w ie ń s t w o  g r e c k i e



w y bra ło  jego następcą byłego B iskupa Belgradz
kiego A y a s  A ngelos, a Porta  po tw ierdz iła  ten w y 
bór, i d. 8 b. m. obdarzyła go zwyczaynym kaftanem.

O d g ra n ic  tureckich  dn ia  25  p a źd z iern ika .
O k rę t ,  k tó ry  dnia a b. m. w ypłynął z Fo-  

stizza , donosi) iż dwoma dniami pierwey> dwa sta
tk i  wojenne greckie  p rzyby ły  do Salona, dla zra
bowania stojącego tam okrę tu  kupieckiego sardyń- 
skiego, lecz jeden w ystrzał dz:ałowy odpędził je. 
W  tymże porc ie  znaydowała się także uzbrojona 
galiota tu recka  , mająca 12 dział i blisko 60 
ludzi. W spom nione  statki g reckie  zbliżyły się 
do niey, a tu rcy ,  zapewne z przestrachu, przez 
w ystrza ł  z okrę tu  sardyńskiego, skoczyli w  mo
rze. G recy  zabrali galiolę i uprowadzili ją bez 
przeszkody. Oba te statki greckie uderzy ły  tak 
że na ok rę t  kup ieck i austryack i N u m a , pod do
wództwem kapitana T am anow icha , lecz zostały od-

Jarte. Słychać) iż woysko Ib ra liiu ia  baszy uda- 
0 się do K a la vr ila  , a ztamtąd w róciło  do T ryp o -  

l izzy.  __________

R o z m a i t e  W i a d o m o ś c i .
(Journal de S t. Feteribourg .)

D ziennik  K a d y x k i  zawiera następujące w ia
domości o now ych rzeczach pospolitych A m ery 
kańskich) czerpane ze źródeł u rzędow ych , mo
gące bydź nieobojętnemi dla naszych czytelników:

P eru :  4 2 , i 5 o mil kwadr.,  i , 4 oo.ooo mieszkań
ców. B o liw a r  p rzebiegł wiele prow incyy  tey  0- 
ko licy  $ oznaczył on swóy przechód straceniem  
k i lk u  A m ery k an ó w , obwinionych o sprzeciw ia
n ie  się systematowi republikańskiem u. W y d a r ł

Seruwijanom ich  siłę morską 5 fregata P rueba , 
orweta In d ep en d en c ia , b ryg i C himborazo  i C on

gress, dw ie małe k o rw e ty  i kilka lekk ich  statków 
siłę tę składających, zaprowadzono z jego rozka
zu do G uayaquil5 po rtu  nader znakomitego) świe
żo przyłączonego do granic Kolum bii.

C h ili:  i 4 )24o m. kw.: 1 ,1 0 0 ,0 0 0  mieszk. Sy- 
s tem at re p u b l ik a ń sk i , narzucony tem u krajowi, 
częste zamieszki k tó ry ch  by ł te a trem ,  zubożyły 
jego mieszkańców) którzy próżne czynili usiłowa
n ia  ku p rzyw róceniu  dawnego rządu} kuszenia się, 
t e  zawiedzione zostały dla b ra k u  pomocy. W z ię 
cie  Chiloe było  w ielk iey  wagi rzeczą dla now ato
r ó w ^  T a  rzeczpospolita niezmierne ma do znosze
n ia  ciężary; w pierwszym rzędzie położyć należy 
procenta  od pożyczek zagranicznych; lud tam p rzy
wiedziony jest do nayokropnieyszey nędzy. Chdi 
m a  jeszcze kilka m ałych  statków będących w sta
n ie  żeglowania, lecz rzeczpospolita Buenos-Ayre- 
ska  stara się je sobie przywłaszczyć, pod pozorem> 
iż potrzebuje ich  ku  swey obronie.

B u en o s-A yres:  i 4 o,7 to  m. k . ;  2>ooo,000 mie
szkańców. Naypoźnieysze listy z tey kra iny  wy- 
stawują godny politowania obraz jey położenia; 
straszliwa jest tam nędza , a rozpacz panuje po 
między mieszkańcami. W szystkie  porty  rzeczypo- 
spolitey  są opasane; skarb  wypróżniony; wszelkie 
środki nie wystarczają na jego wspomożenie; opła
t y  celne , zw ykle tak  wiele p rzynoszące) znikły 
Z upadkiem h an d lu ;  d ług  wynosi do 6 milionow 
p ias trow  bitych; woyna z Brezylią wszczęła mno- 
gie fakeye 5 powszechne nieukontentowanie lud 
ogarnęło. O hranie p unk tu  środkowego rządu, sta
ło  się przedmiotem zaburzeń po wszystkich pro- 
w incyach . W oy sk o  chociaż bardzo małe, nie po
b iera  żołdu. .

K olum bia: 33,700 m. k.; i,g4 0 )000  mieszk. M u
la t  P a ez  z k ilką  innymi, oświadczył się spraw ić 
powstanie  i zbuntował część kraju, pod łudzące- 
m i  pozorami; lecz interes osobisty nim kierow ał; 
pow stał  on tylko przeciw ko rządowi w celu uni- 
kn ien ia  wymaganey na nim opłaty za rabunki. P ie-

Pozwolono drukować: Z  polecenia J W
Andrzej- Sucharski

w  D r u k a r n i

chnta stanowi siłę P a e z a przekonany o ważno
ści w swem położeniu, zjednania sobie względów 
ludu, stara się go obsypywać darami,  na k tóre  p i e
niądze skarbowe szafuje, wespół z łupami  zabra- 
nemi  na kupcach i mieszkańcach spokoynych.  Si
ła woyskcwa wspiera  te łupiezlwa,  gdy tymczase.m 
nieład i t rwoga panują w tey nieszczęśliwcy krainie,  
a rząd oczekuje z żywą niecierpl iwością powrotu  
B o liw a ra  , którego uważa zdolnym do uchronię-^ 
nia rzeczypospolitey od innych jeszcze większych 
nieszczęść jey grożących ; -jest ona blizką u p ad 
k u  i nie czyni żadnego zapewnienia swoim wie
rzycielom. Wszys tkie  jey źródła pieniężne są w y 
czerpane , ani też jest w stanie otworzenia jakie
gokolwiek źródła, aby mogła wydołać nakładom cy
wi lnym i woyskowym; grunta jey są opuszczone.

G uatim ala: 16,740 m. k.; 600,000 mieszk. u- 
skarżania się powszechne szerzą się po p row in -  
cyach tey, rzeczypospolitey : Robotnicy nie mają
zatrudnienia po rękodzielniach;  handel  tu jest bli-  
zki upadku.  Minister  skarbu usiłuje przypisać  
wszystkie te nieszczęścia slraszney kontrabandzie,  
k tórą  cudzoziemcy wprowadzil i  do kraju.  JNa ja- 
dnem z posiedzeń kongressu > podano ob rachunek  
p r z yw ozow y,  jako leż wydatków publ icznych i 
p r y w a t n y c h ,  z tak wielkiem d e f ic i t , iż pot rzeba 
było lat dziesięciu na jego zaspokojenie,  p rz y p u 
szczając, iż k ra y miałby jeszcze dochody też same, 
co i pod rządem hiszpańskim. O nieukontento- 
waniu  ludu wiedzą rządzący zwierzchnicy ; nie 
wą tpią  oni o swem zgubnem położeniu : a wielu 
r ozpacza , azali można będzie ut rzymać systemat 
teraznieyszy przeciwko licznym jego nieprzyjacio
łom.

M e xyk :  84,000 m. k.; 6,000,000 mieszk. Rząd 
załedwo może wytrzymać  dług zaciągniony. Oba
wia się on ustawicznie napadu Hiszpanów,  k tórzy  
panują lia morzu, nie doświadczając żadney prze
szkody. Kazał  zrobić popisy,  z wymienieniem na
zwiska, wieku i stanu każdego mieszkańca, w ce
lu  wezwania do służby woyskowey wszystkich 
do tego zdatnych.  Zadney nie ma różnicy ; c u 
dzoziemcy nawet  musieli zapisać się na ty ch l i 
stach, pod karą  zostania podeyrzanymi.  Możniey- 
sze osoby pryw-atne, tnają łożyć na uzbrojenie i 
opatrzenie woyska; wyrachowano,  iż to jedno ko
sztować będzie 5* miliona piast row bi tych , nie 
licząc innych wydatków,  które prócz tychże mają 
bydź poniesione. Wszyscy cudzoziemcy powstal i  
na to, lecz rząd zdaje się nie s łuchać ich zażaleń. 
Będą więc musiel i,  albo wynieść się z Iłzeczypo- 
spolitey, albo jey służyć osobą i majątkiem. W o y -  
ska rzeczypospolitey są w zupetnem rozstrojeniu; 
zaledwie mogą bydź wyżywione ; skarb jest p r ó 
żny; naród jęczy w  nędzy,  a nieukontentowanie 
doszło do nay wyższego stopnia po wszystkich klas- 
sach.

P ro w in cya  P a ra g u a y .  Obeymuje 23o mil  
od północy na południe,  a 160 od wschodu na za
chód; ludność jey wynosi 196,000 mieszkańców,  
nie rachując w to wielkiey liczhy Indyanów dzikich.  
Dzięki doktorowi  F ra n c ia , rodem z tegoż kra ju ,  
iż uchronioną została od s z a ł u , k tóry  opanował  
inne prowineye', składające przedtem wice-króle-  
stwo Buenos-Ayreskie.  Obrany jednomyślnie przez 
naród wielkorządcą,  doktor  F rancia  wiernie  w y 
pełn i ł  włożony na siebie obowiązek,  zachowując 
tę kra inę p rawemu jey Monarsze: panuje tam spo- 
koyność,* wzbudzająca zawiść w nowych rzeczach- 
pospolitych.  Cesarz Brezyliyski  starał  się o tę 
p iękną prowincyą:  lecz Dr  F ra n c ia  opar ł  się nay- 
świetnieyszym obietnicom; jeden z jego agentów, 
opatrzony w inst rukeye,  dowodzące jego nie za- 
chwianey wierności) jest teraz w  Madrycie;  gdzie 
go D w ó r  nayokazaley przyjął .

Litewskiego Wojennego Gubernatora 
R zeczyw is ty  Radca Stanu i Kawaler ,

R e d a k c j i .



DODATEK. DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N i35.
W ilno dnia i  o L is to p a d a  v. i. 1826 Roku.

O B i f l B J l E H I E ,
1 n o  Bojrfc Tocno^H H a reH epajit-( |le jiB A M aip- 

n ia J ia , FjiaBHOKOiuaHflyioiparo x A p a iie io  I'pai|>a 
C aK ena, re ffepaA L -llH incH /iaH n it A p a rin  oóbhboih- 
euiB, 'n rio  Ha nocm aB icy npoB iaH raa óygyniB n p o n c -  
x o ^ iiin b  m o p r a  b ł  K a 3 6 HHŁixŁ O ajiam ax B  h iL x b  
r y S e p n i f i ,  r g i  Boficxa pacriOAomeHBi, hm chho :

l e .  B b  K ie e c n o u  J v a 3e H H 0M l l i i - i a m l ;  u a 3H a -  
H a i o i u c a  m o p r n  H a  TOĄOBym n o m p e f i n o c n i B  c b  1 
M a p m a  1 8 2 7  n o  1 M a p r a a  1 8 2 8  r o ^ a ,  h Ha n o m p e ó -  
H o c n i t .  ą a h  E o ó p y i i c K a ,  P l i H H p w ,  l l a p n u B  h  J L o e s a  
M h h c k o h  r y ó ć p m H  H a  n o m p e Ó H o c i n B  c b  1 I i o h h
1827 110 1 Iiohh 1828 roga, a maKBiKe goiH iiyiiK- 
hiobb MorHJieBćKOH ryóepitirt, no BO^HHOMy eiioia- 
By jiea:ainHXB> x a o  mo: lVIoiHjieBa, llJitjioBa, Ebi- 
xoBa, PoianeBa, /luioóiiHa, Hobóh-Ei>„ihhbi, 1'omjih, 
BtmKH, X a.ina, EenepcK a 11 EepiiKOBa Ha nompeó- 
hoch ił cb 1 irejifl 1827, 110 1 1828 10,4a, a
£jih oyxoiiywHbixb ci. i  iio.ui 1827, no 1 HHBapa
1828 ro^a . ,

2c. B b  JHosu.teecKOu  KaaeHHofi flajianrfc eiiio- 
pHHHtie moprit a.ih nyHKinuBi* rnoft ryóepiiiti bbi- 
ucenponHcaiiHLixB no ciiaaBy Ha BpeaiH cb 1 iiooin 
1827, 110 le iio.111 1828 roga, a 4.1a cyxonyniHBixn 
en 1 iiojia 1827, 110 i- iiHBapfl 1828 ro^a.

5e. B ł  M uhckou iVa3eHiioił Jłaoiaiirfc Bmopim- 
Hbie raoprH p,ah Boópyiic.Ka, Bimiipin , llapn ii. h 
AoeBa na npeMH cb 1 ironu 1827, no 1 iioHH 1828 r.

OpoK.11 niopraaii) HasnanaionicH bb chxb Jla- 
juiwaxn:

.Bb JvieecKou  nepBŁiił 1826  roga ^enaopa 35 , 
16 , h 17, BiiiopoS moprB 1827 io g a  miBapa .10, u ,  
m i2, uepemopjiiKu i i ,  18 h 19 hhcjib.

Bb HIoeuaeecKOu  niopiM aojtapii 10, 11, 1112, 
nepemopHKH 17, 18, h 19 hhcjib uioroaib MecHpa.

.Bb M uhckou nioprn HHJiapu 10, u ,  h 12, ne- 
pciuop;«Kif 17, j8, h 19 moroiKB Mlicapa.

Ha c!k cjiOKH B1.I3MBaioinca H;eaaioui,io kb 
mopraMB cb sai.oiiHbiaiH 3ajioruiuii bo yBameuie no 
iKiica -moil nocmaHKH lipHnaeoBB bb namyio hhchib 
lipotnwHh uoApHAa, ii na oóe3rie*iełiie SaganiKOBB o- 
co jo , oGui,eeimifiin(BixB oitib /tisopnHcmifa
i!ocura;;oni». koh ociii ciio im ch Ha o^homi* 
Bbaomochh o nompeSnocnm pn xa*,ąpń ryóepniii 
CygyriB pasoeiiaHŁi bb lva3eHiiuni llajaiiiLi bb ce-oe 
BpCTH H HYÓJIHHHO BB OHBIXB OniKpblnibl, BMli-
c m i  cb no.ipoÓHBiMii i.o.i.uni.iami: h ujiohhmu ńpa- 
Bit.iaiviii, Ha ocHOBaiim, koiixb aojiimibi uponexo- 
Aiinib nocmaBKH. iYi. Iii.K.ioBB, okiiihóijh 25 juh 
1826 ro,pi.

i i  o y l H H H o e  n o  ą. u  h  c a a  b:
I'ttH i'pa..’. • < - / / u nie /t^ an trio  ii i  s lp .m u , s ip m u .i-  

j e p i u  1  f / t c p a . i j - j h u iopb  JJi/pocouo.

O g ł o s z e n i e .
Z woli P. Jenerał Feldmarszałka, Główno- 

Dowoilzf\ccgii t<zif Armią , Hral.iego Sakena , Je- 
nerał Inteiideni Armii ogłusza, iż na dostawę pro- 
■wianiu bcił.j so; odbywać largi w I zbach Sk.<*ao- 
wycli tyeb Guberuij , gdzie Woy.sKa rozłożone, 
nnaaun icie:

1. /A H /jo iY skiep  Izbie SkarbowCy nazna

czają się targi  na roczną porzebę ód t marca 1827 
do 1 marca 1828 roku,  a na potrzebę dla Bobruy-  
ska, Jleczycy, Parycz  i Łojew a mińskiey guberni i  
na potrzebę od 1 junii 1827 do 1 junii  1828 r o 
k u ,  a także dla punktoW niohilewskiey gnbernii  
n a d w o d n y m  spławem leżących j ; koto: Mobi le w a’ 
Szkłowa, Bychowa,  Rohaczewa,  Zlobina,  Nowey 
Bie l icy ,  i l o m l a , W i e l k i ,  Cbałcza , Czeczerska i 
Gzerykowa na potrzebę od 1 julii 1827 do i julii 
1828 roku , a dla lądowych od 1 julii 1827 do 1 
januar ii  1828 roku.

2. IV M ohdew & kiey  Izbie Skarbowey poyytór- 
ne targi dla punktów tey gdbernii wyżey w y 
szczególnionych podług spławu na czas od 1 julii 
1827 do 1 julii 1828 roku, a dla lądowych od 1 
julii 1827 do 1 januaryi 1828 r.

W  M iń sk iey  Izbie Skarbowey powtórne  
targi  dla Bobruyska,  Reczycy,  Parycz i Łojewa na 
czas o4 1 junii 2827 do 1 junii 1828 roku.  
j  ^  1’erminy do largow naznaczają się vr tych

W  K ijo w sk ie j p ierwszy 1826 roku decem- 
b ra  id,  16 1 17, drugi  targ  3827 januaryi  10, n  i  
12, przetargi  34 i8  1 39 dnia.

f V  M ohilew skiey  targi januaryi 10, 11 i  12, 
przetargi  17, 38 i 19 tegoż miesiąca.

W  M m sk iey  targi  januaryi  10, 11 i  12, przc-  
targi  17, 18 1 19 tegoż miesiąca.

IS a te terminy wzywają się życzący do ta r 
gów z prawnemi ewikeyami , w proporcyi  rniesie- 
czney dostawy zapasów do piątey części podradu,  
a na^zabezpieczeme zadatków osobno, oprócz ogól
n y ch  od stanu szlacheckiego d o s t a w , k tóre  zo
stają na samey ufności. Wiadomości o potrzebie 
do kazdey gube rnn będą rozesłane do Izh S k a r 
bowych w swoim czasie, i publicznie w nich od- 

ryte,  razem ze szczegółu w emi warunkami  i dal- 
szemł prawidłami,  na osnowie których mas ie  od
bywać dostawa. M. Szkłow, dnia 25 oktobra 1826 r .

A u t e n t y k  p o d p i s a ł .
j  e”e. f a ł  Infendent iszey A rm ii. Jenerał M a - 

1or A r ty l le r y i  1 ‘irohow.

1. Od .Turborslciey Tatnożni ogłasźa sie i i  
w mey są pieniądze,  „nlezne w nagrodę za skon
fiskowaną rożną monetę zatrzymaną przez K an -  
celarzystę Heymana wraz z objezdczykami w junii 
18.1 r ok u rożnym osobo/n, mwy'sce przebyw ania  
k tó ry ch  i  a,nozm me jest wiadome a mianowicie:  
byłym otpezdczykom: Przewłodzkiemu i R u t o r l o -  
" i .  P° rubl i  5 kop., a W łodkow sk iem u  4q5 
rut,. 45 kop aSsygn-j a zatem mają się wyźey p„- 
miemoue osoby, a w zdarzeniu śmierci,  ich sukces- 
soronie,  dla odebrania tych pieniędzy jawić do Ta- 
mozui Jurborsk ięy ,  sami albo przys łać umoeowa- 
riyeli w ustanowionych prawami terminach,  pó u- 
p tymenu ,  których,  jeśli nikt do odebrania niezja- 
wi s ię ,  więc pieniądze te odesłane będą dla dołą
czenia do Skarbowy ch  dochodow.

Za S, kre tarza Kol łegialny Regest ra lor W  
Jvarpow icz.

1. Od Miiisk
skar-

naznaczone
teczny 10,

targ  n ;  zatem zyezący nalezee do targów „ wziąć pomienione m a j t k i  i c/ynszovve a r t i k u H  1  H  
dę. z - c ln ą  przybyć w l -rmir.ack do tey i zb y  z dostalecznemi, w proporcyi  dwuroczn eh J  T  1 
ewikeyami .  Huta 29 oktobra 182G roku.- Sowietnik W ł o d z L i e L  WeredkowJcz.

Sekrr tarz Hołyuiew icz.
Stola pom ocnik T roucew icz.’



Wiadomość, ułożona przez Mińską Skarbow ą Izbę w  Oddziale Gospodarczym , o 'm ajątkach  
skarbow ych i czynszowych ar tyku łach ,  przeznaczonych na oddanie z publicznych targów od d. 12  

ip ry la  1 8 2 7  roku  w  arendę.

Nazwiska majątków.

W  P o w i a t a c h .
M  i r i s k  i  m.

W  części majątku P rzylep  nazywającey się 
Rodnia, karczmy • • • • • • •

W  W oytow stw ie  M iń sk im , zowiącym się 
Mala w k i ,  W  którym  4o domow szlachty
—  przedaz trunków  ................................ '•

osobno zaś w ternie woytowstwie. . . .
W i l e  y  s k i  tri.

Starostwo B y tk o w s k ie ........................................

J ) z i  ś  n  i e ń  s k i in. 
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R l l b .  K o p .

325

O głoszenie. W yrażone  w tey W iadom ości skarbowe mająiki i czynszowe a r ty k u ły  oddają się 
W i 2 stoletnią arendę, a część majątku P rzy lep , nazywająca się Rudnia , i w W o y to w stw ie  M alaw 
skim czynszowe a r tyku ły  w  31etnią tenutę; fo lw ark  zaś M arjanow do i5  nowembra 3 836 roku.

Sow ietaik  W ładzim ierz W eredkow icz. Sekretarz H ołyaiew icz. Stoła pom ocnik  Troncewicz*



i Od Liłewsko-Grodzieńskiesro Guhernialne- 
go Rządu ogłasza się , i/, podczas reparac j i  pocz
towego S.inkt - petersburskiego gościńca , idącego 
ze Stoninia do Nieśuiża, to jest pod koniec augu
sta ternźn. i 8'.:6 roku, przez Assesora JNowcgródz- 
kiego Niższego Ziemskiego Sądu razem z robiący
mi ludźmi) o 4 wiorsty od miasteczka Polaki ku 
Nieświżowi, znaleziono w Zaroślach obywatela Boh
danowicza) o sto krokow od pocztowego gościń
ca, z lewey strony) same kości jakiegoś człowie
ka, okryte tylko wrzosem, lecz od zwierząt po
rozrzucane, ho niektóre kości zebrane po innych 
pobliższych miejscach; głowa tego człowieka zda
je się Lydź rozbitą, zęby czyste i małe, włosy jak 
się można domyślać byty na głowie światłobląd; 
również poguiłe półbuciki ksztaltney roboty; na 
małą nogę: dowodzą że człowiek ' ten niemógł* 
mieć wiącey nad lat 20. Odzienie na nim było: 
płaszcz bez wiszącego kołnierza, kształtem surdu
ta a kurtka (zapewne szpeucer) z sukna dość do
brego, koloru kawowego, spodnie z sukna grube
go, koloru zielonawego, lecz to wszystkie odzienie 
bardzo zgniłe , sukno zaś odmieniło swóy kolor 
t a k ,  źe ledwie można było znaleść czyste jego 
kawałki, a samego ciała , całkiem odkryć niemo
żna było; ze wszystkiego jest powod do sądzenia', 
ze (czyli ten człowiek zabity, albo innym jakim 
sposobem żyć tam przestał) już temu nie mało u- 
płynęło czasu. Pomieniony Assesor uwiadomiw
szy o tern okolicznych mieszkańców, okazał im i 
znalezioną przy kościach odzież, lecz nikt nie 
mógł objaśnić, kto, i zkądby mógł być ten czło
wiek. Azalem Bząd G ubernialny, zgodnie z przed
stawieniem tuteyszego Cywilnego Gubernatora ni- 
meyszem ogłasza w tym eełu: czy nie objawi kto, 
do kogoby len człowiek należał, zkąd , kiedy i 
z kirtw mianowicie szedł wyzey pornieniouym go
ścińcem i do jakiego mieysca; aby potem zw ięk
szą pewnością można było ponowić śledztwo, je
śliby przez ninieyszy Nowogrodzki Niższy Ziem
ski Sąd prowadzone, niczego nie mogło wykryć* 

Sekretarz Teodor Afanasowicz.

1 W edle Ukazu Jego Imferatorskiey Mości 
Samowładnąoego Całą Rossyą etc. etc. etc

Pozew edyktalny do Sądu Gl. Lit. W ileń
skiego 2go Departamentu z powództwa Urodź. 
Mipbała Kleofasa z Kozielska Ogińskiego Tay- 
nego Sowietnika Senatora Państwa Kawalera 
Orderów, po W W . Michała Hrabiego Tyszkie
wicza Półkownika W .  Polskich .— W ładysława 
Oskierkę b. Sędziego Sądu Głów. Mińskiego sto
pień J W . Gubernatora Mińskiego Gieczewicza 
reprezentującego —  Ignacego Tukałłę  Sędziego 
Granicznego —  Jana Kasperowicza —  Józefę z 
Ogińskich Łopacinskę Starościnę Mscisławską 
Ludwika Szatkowskiego Sędziego Granicznego*—
Teofila Mackiewicza Komornika __ Dominika
Grużewskiego Porucz. —  Pawła Rostkowskiego 
Pisarza Ziem. P tu  Sienskiego— Xiędza Morozo-
wicza —  Maryą de Neri Oginskę Senatorowę__
Barbarę z Bohuszow Kanneńskę Podczaszynę 
Lidzką —  lomaszfl, Ignacego i Dominika Łb-
pacińskich Starościców Mścisław. __ Krzysztofa
i Teklę % Łopacińskich Mackiewiczów Prezyden
tów Granicznych Zawileyskich —  Jozefa Łopa- 
cińskiego Rotmistrza —  Apolinarego Morawskie
go Szambelana —  Rudolfa i Konstantego Hrabiów
Tyszkiewiczów Półkowmków i Kawalerów __
Jozefa Juszyńskiego —  Jana Karpowicza posse-
sora arendownego Folwarku Pomzia __ Karola
Zana —  Maryannę Paprockę —  Jana Sakowicza 
A dw oka ta—  Franciszka Bawora R egen ta   Le
ona Buderkiewicza —  Czesława Moniuszkę K a
pitana — Jana i Michała Sielickich  Stanisla
v a  Komara Marszałka —  Józefa Miłosza P re 
zydenta Sądu Głów. Mohilewskiego —  W oycie-

cha Pusłowskiego Marszałka i Kawalera - i-  Ba» 
rena Balia bankiera St. Petersburskiego —  Sofro- 
nią Ginetównę z dekładem jey opieki —  Andrze
ja Kazigrodzkiego Rotmistrza —  W incentego 
Malinowskiego *— Antoniego Hermana —  Józe
fa Rombulda —-  Kupścia —  Kętrzyńską —  Ec- 
kieltowę —  Józefa Szwykowskiegc Sowietnika—  
Michała Rodziewicza Sędziego —  Franciszka 
Krupskiego —  , Gabryela Xurowskiego Sędzig- 
go Grsniczn. —  Berkmana Doktora -— W i-  
ktorego Iwaszkiewicza —  Macieja Raczkow
skiego —  Xiędza Trynitarza  Moraczewskie- 
go —  Borzymowskiego\ Sekretarza Dworżań- 
skiego Mohilew. —  Xiędza Malczewskiego —  
Józefa Lipińskiego Strażnikowicza —  Przesm yc
kiego Regenta —  Scibłę —  Żukowskiego—  T ro 
janowskiego Doktora —  Zawileyskiego Poczt-  
maystra Mohilewskiego —  Sukcessorów Jęczew- 
skiego .— Starozakonnego Michela Hołowczyń- 
skiego —  Pu»zkarewicza Kupca Mohilewskiego—  
Star. Iszera Mohilewskiego—  Tow arzystwo W i 
leńskie Dobroczynności —  Kapitułę Zm udzką__
X X . Karmelitów Chwaleynskich —  X. W incen- 

„teg° Rlikuckiego Officyała jako Proboszcza K a
plicy Panny Maryi —  X. Jędrzeja Kłągiewieza 
Proboszcza Kaplicy Bożego Ciała —  Siostry Mi
łosierdzia mieszkające w  domu Dzieciątka Jezus _  
Siostry tegoż zgromadzenia funduszu Gosiew
skich —  X X . Bernardynów W ileńsk ich—  X X . 
T rynitarzów  Antokolskich *— X X . Karmelitów 
Grodzieńskich i Zawileyskich —  X X . Franciszka
nów Wileńskich —  PP. Karmelitanki W ileń
skie —- XX. Kamendułow Pożayskich —  XX. Ba
zylianów Boruńskich —  XX. Bernardynów Bie- 
nickićh —  X. Altarystę Woystomskiego — X. 
A ltarystę  Hanutckiego—- Prezbitera Hanutckie- 
go —  X. Plebana Smorgońskiego—  Prezbitera 
Zaleskiego —  XX. T rynitarzów  Mołodeczań- 
skieh —  PP. Benedyktynki Mińskie —  P P .  Ber
nardynki Mińskie —  XX. Karmelitów Białyni- 
ckich —  X X . Dominikanów W itebskich jako 
krajow ych; a po W  W . J a n a ,  Józefa Barona 
Szodoara —  Klementynę z Kozietulskich W a li 
cką matkę, Alexandra syna i Józefę córkę W a 
lickich , Sukcessorów zeszłego Józefa W alickie
go Starosty Meszczanowskiego —  Jana Sędziego 
Pokoju Powiatu Rawskiego i Bazylego Braci Rze- 
szo tarsk ich , Pudencyanę z Rzeszotarskich Le
szczyńską i Annę z Rzeszotarskich Kuczewskę 
siostry sukcessorów zeszłego Jana Rzeszotarskie- 
go Sędziego Ziemskiego Rawskiego—  Józefa T y 
mowskiego Referendarza Radcy stanu Królew- 
stwa Polskiego Szambelana J e g o  C e s a r s k o - K r ó -
LEWSKIEy. Mości Kawalera Orderu ś. Sianisława__
Kunegundę z Wodzynskich Tymowską Senato
rowę Kasztelanową Królewstwa Polskiego Jana
Nepomucena Wodzynskiego Radcę W ojewództwa 
Mazowieckiego jako opiekuna nieletnich dzieci ś. p. 
Gabryela W odzynskiego— Tomasza, Jozefa M i
chała Synów , Justynę i K onstancją  córki W o -  
dzyńskie sukcessorów zeszłego Adama W odzyn
skiego Łowczego Rawskiego — Michała Gaszyń
skiego Sędziego Ptu Cywilnego Województwa 
Podlaskiego , i Teressę z Gaszyńskich Prażmow- 
skę Sędzinę apellacyyną Królewstwa Polskiego 
w assystencyi męża Józefa Prażmowskiego, suk
cessorów zeszłego Antoniego Gaszyńskiego Szam- 
hclana — Teodora Łęczyńskiego Półkownika W . 
Polskich , Honoratę z Łęczyńskich Hrabinią Le- 
duchowskę i Antoninę z Łąszyńskich Radwana- 
wę w assystencyi męża Augustyna Radwana Pó l-

)3(



» » Kawalera, .ukotMorow ze-  ktami Ziem. Ptu W ileńskiego stawajac osobiś-
. . l e g o  M a ce ,a  Łęczyńskiego Starosty Gostyń- oie W o źn y  w górze wyrażony relacyą pozcwna  
A ie g o  -  Maryannę * Funkowskich Hrabinię zeznał i w  protokuie W oźnieńskim własnorę- 
T om kiew iczow ę —  Henryka Poths —  Felixa czaie rozpisał sie
Ministra sprawiedliwości b. X ięstw a Warszaw^ j est w  aku oh świadczę Sądu Ziemskiego
■kiego O yoa , Tomasza Jenerała W oysk  Polskich Powiatu W ileńskiego Regent Marcelli Talat
1  PoSfa ’ . FranC1Szka ^ aP'tana Gwardyi francuz- Dozwolono drukować dnia o listopada 1826
kiey 1 Piotra synów Hrabiów Łubieńskich—  I- roku Cenzor Radca Stanu Ignacy Reszka,
gabellę z Lasockich O ginskę, pierwszą żonę po- __________
Bywającego Senatora Ogińskiego —  Tadeusza i 5 Handel  Cukierny po zeszłym Tomaszu K u n -
X awerego X iąząt Ogińskich synów pierwszego tzu ze wszelkim porządkiem i rekwizytami , oraz
małżeństwa tegoż Senatora -— A ntoniego , lgna- naczyniami, jest do sprzedania, przeto ktoby so-
cego i Józefa Skalskich braci rodzonyoh, Izabel- , ® życzył,  czy to nabyć ony na wieczność,  czy
l ę  z Skalskich Grzywackę s io strę ,  Michała Dą- S  ^ / ^ ^  on y u t rzy m y w ać  niech raczy zgło- 
VvnnroVionA D i ,  - T i -  * k aktorki  domu pod N. i5 naprzeciw
browskiego oyoa , Pantaleona 1 Juliana synów z Ohwacl i tu w  Mieście W i l n i e  poło zouego*
A n n y  Skalskiey rodzących się, sukcessorów zeszłe-_____________________ __________
go Tadeusza Skalskiego jako (mieniących się byd«) * tt* i „
BflffitaniA.nwAia rł * . . ' 3  Jvtoby sobie zyczył za małą cenę nabydzzagranicznych kredytorow, 1 przez wyniesione ze teraz w josi/ ni lab ya ywiosnę , ?nłoA h diyze.
■wo,ey strony pozwy zapowiadających rozmaite wek sadowych ju£ owoce r o d z ą c y c h , jako to:
do tegoż Senatora Ogińskiego stosunki, wynosi jabłonek, gruszek, śliwek, wiśń, trześń etc. róźne- 
■ ię : iż  gdy użyte przyczyny w Dekrecie Sądu S° gatunku,  wielkości i ilości; ten niech się ra
d ó w .  Lit. Wileńskiego ago Departamentu roku cz,y .zSłosić do w - lJana Ostrowskiego ntie-
* 8 , 6  , 6  d o i .  oglosaonym , (którym p r r „  S f J f J
Senatora Ogińskiego żądana, a przez kredytorow Mitawie.
n ieprzecaona, ofiarowanych funduszów jego e x - -------------------------------- ----------------
d yw izya  w tamtoczasowym stron przyyściu nie- 3  W edle Ukazu JEGO IM PERATORSKIEY
uznaną została] N a y w y ż s z y m  W aszey MOŚCI Samów ładnącego całą Llossyą etc. etc. etc.
( mi1 e r a t  o rsk iey  Mości Ukazem (po zaszłey i 5 P ozew  Edyktaluy przed Sąd Taxatorsko-
apryla Komitetu Ministrów O p in i i , a 6 julii Exdywizoraki w mieście W ilnie sadzany się z  
Naymiłościwiey konfirmowaney) dnia 28 msca instancyi Ur. Jana Dragatta Starosty Streypu- 
7 bra roku tegoż 1826 z Rządzącego Senatu Są* niskiego , UUr. Józefowi W rzosce, Franciszko- 
tlowi Głównemu nadesłanym, już są rozwią- wi Łukomskiemu, oraz dalszym wszelkim pre- 
stane j gdy nietylko dawno oczekiwana satysla- tensorom do massy fandusęów żałł. pod konkurs 
kcya żadnemu z prawdziwych kredytorów wstrzy- oddanych, a zaś UUr. X . Xaweremu Lack.tmu  
m yw aną bydź daley n iem oze , ale o w szem , w Prob. Turgiel. Admin. o summę zł. 7 ,0 0 0 'za o .  
nayprędszym czasie i naykrótszą koleją processu, bligiem, Piętrowi Kobylińskiemu Szamb, i suk.  
przez tenże Sąd G łów ny domierzoną każdemu cessorom jego o summę czer. zł. 1,246 za obli- 
bydź musi —  Na mocy więc wspomnionego Nay- giem, Janowi Zagurskiemu Adw. o czer. zł. 5o 
.Wyzszego Gkazu załcy Senator, trzeci raz obżał. za obligiem, Józefowi Jurkiewiczowi Rot. o czer. 
iW W . do tegoż Sądu Głównego przez ninieyszy zł. 90 za obhgiern; Stanisławowi 1 Piotrow i Buy- 
edyktalny i do Gazety Kuryera Litew. podajaccy nickim Podstol. Poll, o summę zł. 444,820, P le-  
się Pozew  przywołując, i w e wszystkich swych akaczcwskiey i Ryłłow ey , cum titulo et honors 
s tosu nk ach , tak ze wzgiędu massy funduszów, lub sukcessorce o summę i ,o5o  czer. za dekre- 
na satysfakoyą wierzycieli poświęconych , jako i tern; jako debitorom do massy konkursowej- w y-  
zupełnego z niemi rozliczenia s i ę , do poprzedzo- nosi się w prośbach : znikczemnienia pretensyy 
nych  już dwóch pozwów referibiliter mając się, p. obżał. niesprawiedliwie zastosowanych, sądzę* 
prosi Sądu : o przyjęcie i zatwierdzenie tych nia do massy sumrn wykazanych z wypadające- 
p rosb , jakie w  pierwszych wyrażone zostały po- mi procentami, doliczenia expensów prawnych, i 
. w a c h ,  jaki# do Naywyż^zyoh Ukazów i natury decydowania o co proszonem będzie, 
sprawy mogą i powinny bydź właściwie zaappli* Roku 1826 raca 8bra 29 dnia W o źn y  świad-
kowane , i jakie przy przypadnieniu teyże roz- czę, iż kopiją tego Edyktalnego pozwu z instan* 
prawy przez głos udzielny Sądowi Głównemu cyi Ur. Jana Dragatta Starosty Streypuniskie go 
będą przedstawione, z wolnością wyniesienia no- UUr. Józefowi W rzosce, Franciszkowi Łukoin- 
.Yrego łub poprawienia się na tern pozwie. skiemu i dalszym pretensorom, oraz X .X a w e r e -

Roku 1826 miesiąca gbra 6 dnia. W o źn y  mu Lackiemu Prob. Turgiel. Admin., Piotrowi 
nizey podpisany zeznaję , iż z tego pozwu auten- Kobylińskiemu Szam. i sukcess. , Janowi Zagur- 
tycznego kcpiją co do słowa wypisaną (i dla po- skiemu A dw okatow i, Józefowi Jurkiewiczowi 
tfrszeohney wiadomości do Gazety Kuryera Lite w- Rotm., Stanisławowi i Piotrowi Buyniokim Pcd- 
■kiego !podać się mającego), a wyniesionego ze stolim Połł., Pleskaczewskiey i Ryłłowey przed 
■trony JO. Michała z Kozielska Ogińskiego Tayne- Sąd Taxatorsko-Exdywizorski funduszów Jana 
go Sowietnika Senatora Państwa i Kawalera orde- Dragatta Star. w  mieście W ilnie sądzący się, do 
X0W, po kredytorow i pretensorow imionami i na- gazety Kuryera Lit i do drzwi Sądowych przy-  
swiskami in reatu tegoż pozwu wyrażonych, przed b iłem , i podałem. Józef Staszkiewicz W o źn y  
Sąd Główny Litewsko Wileński 2go Departamentu Ptu Wileńskiego.
dla doręczenia J W . Michałowi Hrabi Tyszkie- Roku 1826 mca oktobra 3o dnia, przed A -
w iczow i Półkownikowi W o y sk  Polskich w Mie- ktami Grodzkiemi Ptu Wileńskiego stawając o-  
Icie W iln ie  w pałacu jego własnym na Niemie- becnie W o źn y  w y iey  wyrażony relacyą pozew- 
ckiey ulicy sytuowanym położyłem. ną zeznał.

W in cen ty  Koreywa W o źn y  Sądu Główne- Przyjąłem Regent Onufry Ilorodeński.
{ o  Litewsko Wileńskiego 2go Departamentu. Dozwala się drukować. W ilno 3 listopad*

Roku 1826 miesiąca gbra 6 dnia przed a* 1826 roku , Cenzor Symon Żukowski.



DODATEK. DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO W . i35:
Wilno dnia / o L istopada v. s. Roku, 1 8 2 6 .

Z przyczyny dostrzeżonego nieporządku w  ra
chunkach Izby Skarbo wey Grodzieńskiey, i z uwa
gi ua znaczny niedostatek skarbów ey summy, dla 
jey zabezpieczenia, na majątkach okazujących się 
iv tem winnymi członków tey Izby, Sia skutek 
Rozkazu J e g o  C e s a r s k i e y  W y s o k o ś c i  C e s a r z e w i -  
c z a  i W i e l k i e g o  X i ę c iA  K o n s t a n t e g o  P a w ł o w i 
c z a ,  oraz zaleceń P, Ministra Skarbu, uczyniona 
po całćm Państwie publikata, o zrobienie niezwło
cznie nay wiernieyszego wyszukania, a zatem o od
krycie majątków, i własności ruchomey i nieru- 
chomey, a takoż pieniężnych kapitałów i doku
mentów ua nie, służących członkom Izby Skar- 
bowey Grodzieńskiey, a mianowicie: W ice-Gu-  
hernatorowi Konstantemu Maksimowiczowi ; So- 
wielnikom: Antoniemu Symonolewiczowi i W in 
centemu Styczyńskiemu; takoż gubernialnym: K on
trolerowi Antoniemu Faleńskiemu, i Podskarbie
mu Janowi Zachowi ; również Assesorow'i Auto- 
nieniii Krupowiczo w i; a zatem dla skutecznego u- 
zyskania czegokolwiek z wyżey wyrażonego, od 
Litewsko-Grodzieńskiego Gubernialnego Rządu o- 
głasza się, azali nie wie kto o majątkach, własności, 
kapitałach, dokumentach i debitorach pomienio- 
nych osob, i jeżeli będzie wiadomo, dla zabez
pieczenia więc skarbowego inleressu, obowiązuje 
się każdego donieść o tem Rządowi; w przeci- 
wnem zaś zdarzeniu, jeśliby który wiadomy dłu
żnik pomienioriych członków , slbo mający jakie
kolwiek tranzakta, urnowy i t. d. tyczące się ich  
należności, nie doniesie, po odkryciu tego przez 
środki stosowne, każdy ściągnie na siebie niechy
bną odpowiedzialność, za utajenie czegokolwiek  
do uzyskania na zadosyćuczynienie skarbowi na
leżnego.Dnia 2 nowembra 1826 roku.

Sekretarz Piotr Ludochowski.

3. W ed le  Ukazu JEGO IM PERATO RSK IEY  
MOŚCI Samowładnącego Całą Rossyą etc. etc. etc.

Urodzonym Karolowi Grotkowskiemu Majo
rowi woysk Pol. utrzymującemu fundusz ewikcyi 
uległy, Pawłowi Slryjeńskiemu Majorowi woysk  
Pol., Marcellemu Pruszakowi, Konstancyi Kosty- 
ckiey Kapitanowey woysk P o l . ,  Kazimierzowi 
Strzałkowi Szambel. b. dworu Pol. , sukcessorom 
zeszłego Tadeusza Chomińskiego Chorążego Za- 
wileyskiego , oraz sukcessorom Karola Rykmana 
lub stopnia ich nabywcom, tudzież wszystkim dal
szym kredytororn i pretensorom do funduszu ze
szłego Zygmunta Grolkowskiego v. Marszałka Ptu 
W ilkom , stosunki uściełającym, pozew przed Sąd 
Ziemski Ptu W iłkom . na kadencyą oktobrową lub 
po nier następującą z powództwa Ur. Karoliny  
z Engelhardow Grotkowskiey Majorowey woysk  
Pol., która w referencyi do remissy i dalszych do- 
wodow w sprawie złożyć się mających pozywa o 
to: dekretem remissyynym Sądu Ziem. W iłkom .  
w  roku 1810 junii 3o dnia nastałym na fun
dusz wszelki ziemny i  summowy po zeszłym 
Zygmuncie Grotkowskim pozostały, w  celu usa- 
tysfakcyonowania wszystkich kredytorów i pre- 
tensorow, Sąd Taxatorsko Exdywizorski przezna
czony został; który w roku tymże do majątku Bo-  
bordziow w  komplecie zjechawszy, przez dekret 
układowy augusta 5 dnia ogłoszony, cały fundusz 
i  teuże majątek po zeszłym Zygmuncie Grotkow
skim pozostały w administracyą zajął, tudzież wła
ściwe postanowienia pierwszemu zjazdowi przepi
sał, między tem za dług skarbowi należny va ma
jątek Bobordzie Ukazem Sądu Głównego Litew
sko-W ileńskiego 2go Departamentu w  roku 1811 
gbra 11 wyszłym, zaprzeczenie nałożono, z powo
du czego dzieło Sądu Exdywizorskiego wstrzyma
ne zostało, a gdy żałująca Grotkowska , nabywszy 
stopnia wielu kredytorów, w  ich  dobie znaczną 
pretensorką do funduszu zeszłego Zygmunta Grot- 
kowskiego dopiero zostając,  usatysfakcyonowaną 
dotąd nie jest, z tego względu i .racyą przemiany 
urzędników, o w y z n a c z e n ie  nowych przychodząc 
następne wnosi żądania: Na wypełnienie remissy 
w  roku 1810 junii 3o dnia nastałey urzędffików

zapisać, i  onym wskład te.yze remissy w  majątku 
Bohordziach niezwłocznie czynność Sądu E x d y 
wizorskiego kontynuować, żałcey satysfakcyą do
pełnić, expensa sądzić nakazać, oraz właściwe pra
widła przepisać.

Roku 1826 miesiąca 8bra i 5 dnia. "Woźny 
świadczę iż kopiją ninieyszego pozwu z autenty
kiem zgodną w  sprawie W .  Karoliny Grotkow
skiey Majorowey woysk Pol., W W .  K arolowi  
Grolkowskiemu Majorowi woysk Pol. w  majętno- 
tności Bobordziach Karolinem zwanych, Paw łow i  
Slryjeńskiemu Majorowi woysk P o l . , Marcellemu  
Pruszakowi, Konstancyi Kopyckiey Kapitanowey  
woysk P o l , , Kazimierzowi Strzałkowi Szamb, b. 
dworu P o l . , jednym jako osiadłym oczewisto w  rę
ce, drugim jako nie mającym osiadłości ziemskiey 
do drzwi Sądowych przybiwszy, podałem i  o roz
prawie przed Sądem Ziemskim Ptu W iłkom ier-  
skiego w kadencyi oktobrowey zawiadomiłem.

Felicyan Andruszkiewicz W oźny Ptu W iłkom .
Roku 1826 mca paździeruika i 5 dnia przed 

Aktami Grodz. Ptu W iłkom . stawając obecnie W 0- 
źny w  górze wyrażony relacyą podanego pozwu  
urzędowie zeznał.

Przyjąłem Grodzki W iłkom ierski Rejent R a
fał Fabrycyusz.

Dozwolono drukować dnia 5 listopada 182& 
roku, Cenzor Radca Stanu Ignacy Reszka.

2 W edle Ukazu J e g o  I m p e r a t o r s k i e y  M o-; 
ś c i  Samowładnącego Całą Rossyą etc . etc . etc .

UUr. R afałow i W ęcław ow iczow i Podkomo^ 
rzemu dobra Norwidpol trzymającemu, Bazylemu  
Iw an ow iczow i, Krasno M iłaszewiczowi A ktual
nemu Taynemu Sow ietnikow i i K awalerowi lub 
jego sukcessorom, JO. X ięciu  Jmci Franciszko
wi Sapieha, albo od Jego przelew mającym W o -  
jewodziney C hm arzyney, lub jey sukcessorom, 
Marszałkowi Chmarze , Marszałkowi Bułhakowi, 
M arszałkowi Antoniemu W ańkow iczow i czy li je
go sukcessorom , Marszałkowi Swieźyńskiem u, 
Szambelanowey z Swieźynskich B ulrym ow iczo- 
w ey  lub jey sukcessorom, Rochowi Sygietyńskie- 
mu Tytularnemu Sow ietnikow i i Kawalerowi za  
przelewem W ładysław a Zawadzkiego, Rotm istrzo
wi K azim ierzowi Juchnowskiem u, Porucznikow i 
Janowi M ackiew iczow i za dług z obligu J W .  
Jenerała G rabow skiego, czy li jego sukcessorom  
albo nabywoom, Helenie z K unoew iczow Aramo- 
w iozow ey , Prezydentowi K asprowi Skirm unto- 
w i , sukcessorom Adama Skirmunta Podkom o
rzego , P aw łow i Januszew iczow i, Józefowi M il- 
kiew iczow i, Bonifacemu K rassowskiem u, Joachi-; 
m ow i Mokrzeckiemu, Łapińkiewiczowi, Barbarze 
z Kamińskich Szum skiey, Komornikowi Bobro- 
w iczow i, Szatałowemu Ilorodniczem u lub jego 
sukcessorom," Bogdaszewskiem u D epu tatow i, M i
kołajowi H aydukiew iozow i. Podleckiemu, Sierko- 
w e m a , W ołkow i Kapitanowi, Galimskiemu, Ś li
w ińskiem u, i Pieskiem u Nadwornemu Sow ietn i
kow i, jakoteź starozakonnym L ozerow i, Leybko- 
w i, i Ickowi H esselow iczow i, oraz dalszym w szy 
stkim  kredytororn i pretensorom lub ich sukces
sorom gdziekolwiek zamieszkałym od zał. N or
wida mająoym wydane różne obligi, zapisy i re -  
wersa do daty 1 8 15 roku marca 6 dnia, to  jest 
do czasu wybycia onego z kraju Rossyyskiego i 
zaintabulowania czyli wniesienia do Akt Ziem 
skich Mińskich imieniem jego na taxę i exdy- 
w izyą  oświadozenia. Pozew przed Sąd G łów ny  
Departamentu 3 Gubernii M inskiey z Instanoyi 
Jana Norwida b. Sędziego Prezydującego P o ;



w i a t u  B o r y s o w s k i e g o ,  a  t e r a z  U r z ę d n i k a  s ł u ż b y  Z i e m .  P t u  M i ń s k ,  s t a n ą w s z y  oso b i śc ie  3P .  W o -  
o ^ ó l n e y  W K o m i s s y i  R z a d o w e v  p r z y c h o d ó w  ź n y  n i ż e y  w y r a ż o n y  r e l a c y ą  p o d a n e g o  p o z w u  ?.e~ 
S k a r b u  i K o m i s s a r z a  do  s z c z e g ó l n y c h  p o l e c e ń  z n a ł  i t o  s w e  z e z n a n i e  w  p r o t o k o l e  a k t y k a c y o w  
J O .  X i e c i a  M i n i s t r a  S k a r b u  K r ó l e s t w a  P o l s k ie g o  i z e z n a ń  w ł a ś n ą  r e k ą  p o d p i s o k  k t ó r e y  w y r a z y  t a -  
D z i e d z i c a  D o b r  N o r w i d  poi  i S a r n ak i  w  M iń s k ie  y  k o w e :  K o k u  1 8 2 6  m ie s i ą ca  o k t o b r a  20  dn ia .  YVo- 
i  M o h y l e w s k i e y  G u b e r n i i  p o ł o ż o n y c h ,  w  r z e c z y  ź n y  n iż e y  w y r a ż o n y  . ś w i a d c z ę ,  iż  d w ie  k o p i j e
0  to  • I ż  g d y  p r z e z  w y r o k  R z ą d z ą c e g o  S e n a t u  t a k o w e g o  p o z w u  w  s p r a w i e  W .  J P .  J a n a  N o r -  
n a  d n i u  a 4 j a n u a r y i  i 8 s 4 r o k u  z a p a d ł y ,  D e k r e t  w i d a  b. P r e z y d .  S ą d u  P t u  B o r y s o w s k i e g o  j edn ą  
S ą d u  G ł ó w n e g o  z d a t y  30 a p r y l a  18 22  r o k u  w  W .  J P .  M i k o ł a j o w i  H a y d u k i e w . c z o w i  S ę d z i e m u  
s p r a w i e  ża łu ją ce g o  d e l a t o r a  z w y ż e y  c y t o w a n e -  G r a n .  P t u  M iń s k . ,  d r u g ą  W  . J P .  Ja nó w  1 Ł s p i ń k i e -  
m i  w i e r z y c i e l a m i  z a t w i e r d z a j ą c y  , z a s t r z e ż o n y m  w i e ż o w i  n a d w o r n e m u  S o w i e t m k o w i  o c z e w i ś c i e  w  
z o s t a ł o  d la  t e g o ż  N o r w i d a  p r a w o  w z n o w i e n i a  r ę c e  w  mieście M iń s k u  w e  w ł a s n y c h  i ch d o m a c h  
z a p o t r z e b o w a n i a  E x d y w i z y i  m e  t y l k o  n a d  d z i e -  p r z e d  Sąd  G ł ó w n y  D e p a r t a m e n t u  2go  G u b e r n i i  M i ń -  
d z i c z n e m i  jego d o b r a m i  N o r w i d p o l a  w  M i n s k i e y  sk ie y  podałem-,  D a t  u t  su p r a ,  u  t e y  r e l a c y i  po d-  
G u b e r n i i  p o ło ż o n e m i ,  l e cz  i n a d  m a j ą t k i e m  d r o -  pis  w o ź n e g o  t a k o w y :  B a r t ł o m i e y  Bi ru l l a  W o ź n y  
e ą  s u k c e s s y i  p r z y p a ś d ź  m o g ą c y m ,  ż a ł u j ą c y  p r z e -  S ą d u  G ł ó w n e g o  a g o  D- p a r t a m e n t u  G u b e r n i ,  M i n 
t o  D e l a t o r  po  u s t a ł y m  już  ż y c i u  m a t k i  s w e y  s k . e y ,  j a k o w a  l e l a o y a  po z e z n a n i u  J P .  W o z n e -  
B r v g i d y  z S w i e ż y ń s k i c h  N o r w i d o w e y ,  s t a w s z y  g o  j e s t  d o  x i ą g  Z i e m s k i c h  p o t o c z n y c h  P t u  J L a 
s ie  d - i e d z i c e m  i s a m o j e d n y m  s u k c e ss o r e m  f o l w a r -  sk ie w p i s a n a , a  z n i c h  i t e n  w y p i s  t e g o ż  c z a 
k u  S z m a k o w  W M o h i l e w s k i e y  G u b e r n i i  w  B y -  su  po d  p i e c z ę c i ą  u r z ę d o w ą  Z i e m .  P t u  M i n s k ,  
r h n w s k i m  p t c i e  s y t u o w a n e g o ,  s t o s o w n i e  do w y ż  s t r o n i e  p o t r z e b u j ą c e y  j e s t  w y d a ń ,  
c y t o w a n e g o  J E G O  I M P E R A T O R S K I E Y  M O Ś C I  Z g o d n o  z x i ę g a n u  L e o n a r d  B a r t o s z e w i c z
R z ą d z ą c e g o  S e n a t u  P e t e r s b u r s k i e g o  w y r o k u  i  Z i e m .  P t u  M in s k .  R e g e n t .  •
U k a z u  o r a z  d o  D e k r e t u  M iń s k i e g o  G ł ó w .  S ą d u  /  R o k u  1 8 2 6  m c a  8 b r a  s 3 dn ia .  ^ W c z n y m -
1 z a o i s a n e g o  w  A k t a c h  Z i e m .  M i ń s k i c h  pod  d n i e m  ż e y  w y r a ż o n y  ś w i a d c z ę  i ż  k o p i ą  t a . i o w e g o  po -  
6  m a r c a  18 i ó  r o k u  i 27 m a j a , i 8 3 i  z a n i e s i o n e -  z w u  w  s p r a w i e  W .  J P .  Ja n a  N o r w i d a  b. P r e -

n a  S ą d z i e  G ł ó w .  M i ń .  O św i a d c z e n i a ,  o r a z  od-  z y d e n t a  S ą d u  p o w i a t o w e g o  P t u  BofysoM s k n  go  
z o w n i e  do  d a l s z y c h  d o w o d o w  w  t o c z ą c y m  się JVV.  R a f a ł o w i  W ę c l a w o w i c z o w i  P o d k o m o r z f -  
n r o c e ss i e  s k ł a d a n y c h  i z ł o ż y ć  się m a j ą c y c h ,  od-  m u  o c z e w i s t o  w  m a j ę t n o ś c i  N o r w i d p o l u  w P c . e  
d a w s z v  d o b r a  N o r w i d p o l  z w s i a m i  T o r h u n y ,  B o r y s o w s k i m  le z ą c e y ,  p r ze d  S ą d  G ł ó w n y  D e p a r -  
T r u s s v  i Z a b o r z e ,  p r z e n i e s i o n e  w  M i ń s k i e y  G u -  l a m e n t u  a g o  G u b e r n i i  M i ń s k i e y  p o d a ł e m ,  a d la  
b e r n i i  w  P t c i e  B o r y s o w s k i m ,  o r a z  f o l w a r k  S z m a -  u w i a d o m i e n i a  d a l s z y c h  p o z w a n y c h  p r z e d  t e n z o  
ki w  M o h i l e w s k i e y  G u b e r n i i  W  B y c h o w s k i m  p o .  S ą d  G ł ó w n y  r a d c y t o w a n y c h  m m e y s z y m  p o 
w i e c i e  p o ł o ż o n e ,  c e le m  k o n t y n u a c y i  t o c z ą c e g o  z w e m  p r z e z  G a z e t ę  K u r y e r a  L i t e w .  z a w i a d a m i a m .

n r o r e s s u  e x d y w i z y y n e g o ,  p o z y w a  obża ł ł .  w  D a t  u t  s u p r a ,  
t y m  p o z w i e  w y j a ś n i o n y c h  J O O .  J W W .  1 W  W .  * B a r t ł o m i e y  B i r u l l a  W o ź n y  S ą d u  G ł ó w n e g o  
k r e d y t o r ó w  i p r e t e n s o r ć w  o r a z  i c h  s u k c e s o r ó w ,  2 g o  D e p a r t a m e n t u  G u b e r n i ,  M i n s k , ey  
i  i a k i e e o k o l w i e k  b a d ź  t y t u ł u  n a b y w c ó w  p r z e d  R o k u  1 8 2 6  m ie s ią c a  o k t o b r a  20 dn ia .  I r z e d
S a d  G ł ó w  M i ń s k i  D e p a r t a m e n t u  a g o  s p r a w  c y -  A k t a m i  J E G O  I M P E R A T O R S K I E Y  M 0 S (  I Z '^ n i '  
w i l n v c h  w  p r o śb a e b :  p r z e z n a c z e n i a  t a x y  i e x d y -  sk ie mi  P t u  B o r y s o w .  s t a w a j ą o  osob iśc ie  J 1 . W o -  
w i z v i .  w y z n a c z e n i a  n a  t e  a k t a  U r z ę d n i k ó w ,  p r z e -  ź n y  w y ź  w y r a ż o n y  t a k o w y  k w i t  r e l a c y y n y  p o 
w i a n i a  o n v n i  r e g u ł y  S a d o w i  e x d y w i z o r s k i e m u  d a n e g o  p o z w u  u s t n i e  ze z n a ł .  1 r z y j ą ł e m  L o g u -  
L y c z a y n e y ,  p o l e c e n i a  " sciągn ien ia  k a l k u la c y i  i s ł a w  G i e d r o y ć  R e g e n t  Z i e m .  P t u  B o r y s o w ,  
W e r y f i k a c y i  z p o s i a d a n y c h  f u n d u s z ó w  i ‘d o m i e -  W y p i s  z  x i ą g  Z i e m s k i c h  i  o t o c z n y c h  P o -
r z e n i a  s a t y s f a k c y i  d la  w i e r z y c i e l i  s p os ob e m  w ie -  w i ą t u  B o r y s o w s k ie g o .  ^
o » v « łe v  t a x v  i e x d y w i z y i ,  j a k o te ż  r o s t r z y g n i e m a  R o k u  1 8 2 6  m ie s ią c a  o k t o b r a  9 5 dn ia .  P r z e d
te g o  w s z y s t k i e g o  p o d łu g  p r a w a ,  co  p r z y  /wnie s ie -  A k t a m i  J E G O  I M P E R A T O R S K I E Y  M O Ś C I  A i e m -  
h i u  s p r a w y  ż ą d a ó ć m  b ęd z ie .  . s k ie m i  P t u  B o r y s o w .  s t a w a j ą c  o s c b i s c e  J l  . W  o-
^  R o k u  1 8 2 6  m c a  8 b r a  2 0  d n i a ,  W o ź n y  h i -  ź n y  n i ż e y  w y r a ż o n y  k w i t  r e l a c y y n y  p o d a n e g o  
ż e v  w y r a ż o n y  ś w i a d c z ę ,  i ż  d w ie  kop i j e  t a k o w e -  p o z w u  u s t n i e  z e z n a ł ,  k t ó r e g o  b r z m i e n i e  t a k o w e .  
e o  p o z w u  w  s p r a w i e  W J P a n a  J a n a  N o r w i d a  b.  R o k u  1 8 2 6  m i e s i ą c a  o k t o b r a  a 3 dn ia .  W o ź n y  
P r e z y d e n .  S ą d u  p o w i a t o w e g o  B o r y s o w s k i e g o ,  je .  n i ż e y  w y r a ż o n y  ś w i a d c z ę  iż k o p i ą  . i akosvego po-  
d n a  W J P a n u  M ik o ł a j o w i  H a y d u k i e w i c z o w i  S ę -  z w u ,  w  s p r a w i e  W .  J P .  J a n a  N o r w u  a b. 1 r e ~  
d z i e m u  G r a n i c z .  P t u  M iń s k ie g o ,  d r u g ą  W J P a n u  z y d e n t a  S ą d u  p o w i a t o w e g o  P t u  B o r y s o w s k i e g o  
J a n o w i  Ł a p i n k i e w i c z o w i  n a d w o r n e m u  S o w i e t m -  J W .  R a f a ł o w i  W ę c ł a w o w i c z o w i  P o d k o m o r z e m u  
leowi o c z e w i ś c i e  w  r e c e  w  m ie śc ie  M i ń s k u  w e  o c z e w i s t o  w  m a j ę t n o s u  N o r w i d p o l u  w i c e  B o -  
t h i r i r  d o m a c h  p r z e d  S ą d  G 1ÓW. D e p e r -  r y . o w . k . m  l e ż , c e y  p r r e d  S ąd  G ł ó w n y  D e p . n . -  
t a n i e n i u  2 go  G u b e r n i i  M i ń s k i e y  p o d a ł e m .  D a t  m e r . t u  2 go  G u b e r m i  M m s k . e y  p o d a ł e m  a d l a  
u t  s u o r a  B a r t ł o m i e y  B i r u l l a  W o ź n y  S ą d u  G ł .  u w i a d o m i e n i a  d a l s z y c h  p o z w a n y c h  p r z e d  t e n ż e  
o t o  D e p a r .  G u b e r .  M i ń s k i e y .  S ą d  G ł ó w n y  z a a d c y t o w a n y c h  m m e y s z y m  p o -

R o k u  1 8 2 6  8 b r a  2 0  d n ia ,  N a  U r z ę d z i e  J E -  z w e m  p r z e z  G a z e t ę  K u r y e r a  L i t e w s k i e g o  z a w i a -  
m  I M P E R A T O R S K I E Y  M O Ś C I  Z i e m s k i m  P t u  d a m i a .  D a t  u t  s u p r a .  U  t e y  r e l a c y i  podp is  v\  o -  
M i ń s  s t a n ą w s z y  osob i śc ie  J P a n  W o ź n y  w y ż e y  z n e g o  t a k o w y  B a r t ł o m i e y  B . r u l a  W o ź n y  S ą d ó w  
w y r a ż o n y  t a k o w ą  r e l a c y ą  p o d a n e g o  p o z w u  ze -  G ł ó w n y c h  a g o  D e p a r t a m e n t u  G u b e r m i  M m s k i e y  
z n a ł  i t o  s w e  z e z n a n i e  w  p r o t o k u l e  a k t y k a c y o w  k t ó r a  t a  r e l a c y a  p o  z e z n a n i u  j e s t  w  X,ę?/ .  Z i e m .  
i z e z n a ń  w ł a ś n ą  r ę k ą  p o d p i s a ł , p r z y j ą ł e m  i że  p o t o c z n e  P t u  B o r y s o w s k i e g o  jm z y ję la  ! W p i s a -  
k s t  w  X i e g a c h  ś w i a d c z ę .  L e o n a r d  B a r t o s z e w i c z  » a  , a  z n i c h  1 t e n  w y p i s  t e y z e  d a t t y  p od  p i e -
Z  P t u  M i ń .  R e g e n t .  c z ę c i ą  U r z ę d o w ą  t e g o ż  p o w i a t u  s t r o n i e  j e s t  w y d a ń .

W y p i s  t  x i a g  Z i e m s k i c h  p o t o c z n y c h  P o -  Z g o d n o  /. x i ę g a n , i .  B o g u s ł a w  G i e d r o y ć  R e -
\i\ \ ' p  “ 25. P o w i a t u  B o r y s o w s k i e g o .

^  Roku ”  1 8 2 6  m i e s i ą c a  o k t o b r a  2 0  dn ia .  N a  D o z w o l o n o  d r u k o w a ć  d n ia  5 l i s to p ad a  1 8 2 6
U r z ę d z i e  J E G O  I M P E R A T O R S K I E Y  M O S C l  r o k u .  C e n z o r  S y m o n  Ż u k o w s k i .
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3. W ed le  Ukasu Jego  I m i e r a t o r s k i e t  M o- M in. 2go D e p a r t , jakoteż w  pierwszozjazdowym 
sci Samów ład uąoego Całą Rossyą etc. etc. e tc .  E xdyw .,  oraz dalszych dowodow w oczewistey 

Urodzonym  M aryann ie  Boharewiczowey S ę -  rozpraw ie  złożyć się mających, a w szozególności 
dzmey pod ass) $trccv<| op ieki,  Janowi, L eonar-  wynosi się oto: i i  zeszły ś. p. W in cen ty  W o ło d -  
dosri, 1 Sylw estrow i braci Cydzikom 5 Szukscie kowicz Podkom. W ileyski posiadając dobra z ie-  
Sędziemu, Zebrowskiey z dokładtm opieki, B ry -  mne Ościukowicze, Illę, i Potirebiszcze, dekretem 
£uUia z Chmielewskich Sw iętorzeckiey Marszał. E x d y w izy i  Łazdunskiey, przez Sąd Głłny L itew - 
P tu  Mim. w assy,leocyi m ęża ,  Karolowi S tace-  sko W ,len ,  na dziedzictwo wydzielone, a częścią 
w ieżow i Doktorowi, Sylw estrowi Janiszewskiemu po sw ey m atce drogą sukcessyi dostałe w c ią g u  
Podkom. W  dev sk i emu , W in cen tem u  Borsukowi życia swojego, nie tylko znacznym  kredytem  one 
ad w o k a to w i,  Panme A n astaz j i  Kapuścińskiey obarczył, lecz następnie p rz ed 'ze y śc iem  sw oim  
z dokładem opieki, Barbarze Kamińskiey Podcza- z tego świata roku  i 8*3 nowembra 2 1 dnia s U -  
ssyney L  dzkiey, sukcessorcm Hilarego Szemesza now iąc tes tam en tow ą d y spozycyą ,  i przez oną  
b, Sędziego Ihumcn., Siwickiemu, Ignacemu T u -  żałgo oraz Ur. Karola Hrabię Brzostowskiego 
kałowi Sędziemu G ran. Ludzkiemu, sukcessorom mianując sukccssorami ogólnego swojego funduszu, 
A u ry  KałusoWiluey Szambel., W acław ow i K!u- do o g ro m n e j  massy długów na nim hippoteko- 
kowskiemu Regentowi Sądu Głgo W ilen . ago De- wanych, nowych jeszcze ciężarów dodał i dw a- 
p i r t . , Janowi Mokrzeckiemu A dw okatow i Sądu kroć sto tysięcy  ził. spełna na donaoye dla wie- 
Głgo W  den,, Janowi Bielewiczowi Pisarzowi Ro- lu osób p rzezn aczy ł ,  a do uczynienia tak  k re -  
s ien . , Ildefonsowi Demontowiczowi Regentow i dytorom jako też i donataryuszom  naleźytey, sto- 

f Sądu Głgo W den., Dominikowi Ż yw icy  Adwo. sownie do praw i możności satysfakcyi, sukces, 
katowi subselliow Min. , Jozefowi W ołodźkow i sorow swych zobowiązał, Uzupełniając przeto  
Sędziemu w stopniu Nowosielsk ego , A ntoniem u wolę antecessora żałcy po nabyciu części od U r .  
M arcinowskiemu Regentowi Gran. W iley . ,  Jerze- Hrabi Brzostowskiego, s taw szy  się jedynym wla
niu Haciskiemu Porucz., Teressie Galimskiey we. ścicielern dóbr po zeszłym W ołodkow iczu  pozo- 
społ z potomstwem płci cbojey, Mikołajowi H a y .  s tałych, i przez sporządzoną in trom issyą obją- 
dukowiozowi Sędziemu Gran. Min., X iedzu Bo- wszy do awojey dziedziczney possesyi, m iał za- 
naw enturze  Łobacewiczowi Plebanowi Uskiemu, m iar uspokoić każdego w należności z in t r a t  z  
Xd/.u Michałowi Pienie P rokura to row i Scmina- dóbr tychże  majętności p rzy ch o d zący ch ,  leoe 
ryum  Mm. 1 prowizorom w rzeczy tegoż Semi- gdy dostarczenie gotowych pieniędzy n a  sp ła tę  
naryum , Teofili K oścm sików nie przelcżoney i ca- wszystkich wierzycieli i donatarynszow, w dzi.  
E m u  zgromadzeniu 'Benedyktynek Nieświżskich, sieyszych karys tyyńych  czasach, codziennie s ta -  
SUrozakon. Jankielowi Abramowic-eowi Polakowi wało się niepodobnym, żałcy prze to  nie znaydu- 
K upcowi Min., blichałowi F rankow i S tolarzowi jąc innego sposobu zała tw ienia  obowiązków z te -  
kl 'edytorom, niemniey Olimpii H rabiance Prze- s tam entu  zeszłego W ołodkow icza na  siebió spły- 
zdzieckiey z dokładem praw ney opieki, Mikołajo- nionych, prócz oddania dohr cdłużonych, na ta -  
wi Paszkowskiemu Adwokatowi Sądów Głł. MId., xę i e x d y w iz y ą ,  przez zapisane oświadczenie 
Jerzemu Kobylińskiemu T y tu la r .  Sowietmkowi, majętność, Illę z miasteczkiem , fo lw ark P ohreb i-  

j nieletniemu Ludwikowi W ołodkow iczow i M ar-  szcze, dobro Osciukowicze. ze schedą od Po kem - 
szałkowiczowi pod assystencyą oyca, Janowi D e .  pinówicza naby tą ,  w W ileyskim  ptoie położone, 
m atta  i jego z in ie  Oleszkiewiczom Kollegskim tudzież schedę zeszłego W ołodkow icza M arszał. 
K e g u tra to ro m  . A ntoniem u Paszkowskiemu Sę- Gubern. Min. wydzieloną, w  Min. ptcie znaydu- 
dziemu Gran. Min., M ichałowi Sawickiemu, Ma- jącą się, słowem wszelką po zeszłym W o ło d k o -  
ciejowi Strokowskiemu , Karolowi Jackowskiemu w iczu  pozostałość na taxę, i exdyw izyą poświę- 
Donataryuszom  zeszłego W inceu tego  W ołodko- cił, z zachowaniem dla siebie praw a sukcedowa. 
wicza Podkom. W i l e y . ,  P io trow i Sutow iczowi ma, tey  res tancyi jaka po uspokojeniu w szystk ich  
Sędziemu G ran . W iley .,  Czaplińskiemu, K a ta rzy -  długów okazać się może; w  ty m  przedmiocie za 
nie Oleszkiewiozowey, Mikuliczowi Sekretarzow i, adcytowawszy wszystkich obżałnych przed Sąd 
M a tu sew ic zo w i, P io trow i A ram ow iczow i, T o .  G łny  Min. ago Depart.,  kiedy znaydow ał że przy- 
maszun 1 S w idersk iem u, Michałowi i Gasprow i nieść się mogące zaprzeczenie przeciwko uzna- 
G olejewskim , Puderm lub w stopniu jego zosta- niu  tax y  i exdyw izyi s taćby  się mogło przewło- 
jącym, Maciejowskiemu, sukcessorom Jarcewicza, ką ukończenia żądanego dzieła, znosżąo więc one, 
K apitanow ey T yryon  zawiniającym do massy sum . dla uczynienia dogodności wierzycielom w pozy- 
m y bankowe jakoteż Monarsze podatki i r e k ru t -  skaniu rycbleyszey satysfakcyi, wypadło zaw rzeć 

, czyznę z ich sched należne a przez dziedzica układ i część majątku Osoiukowicz obżałmu T u -  
wypłacone, pozew edyktalny  do oczewistey roz- kale pierw opraw em  zastaw nym  zawiedzionego, 
p raw y przed Sąd T axa to rsko-E xdyw izorsk i skut- na wieczność odprzedać, aby ty m  sposobem zno! 
kiem remissy Sądu Głgo Mins. 2 go D epart .,  r e .  sząc wszelkie niedogodnoście, jednych w ierzy- 
zoluoyow Sądu E xdyw iz. w dobrach lilii od dnia cieli uspokoić gotówką, drugim przez  ustąpienie 
2 j  now em bra roku idącego sądzić się m ający ,  z z zastaw ney possesyi O so iukow icz ,  o tw o rzy ć  
instancyi Lrodz. S tanisława Radziszewskiego b. w ęk szo ść  funduszu dla dogodnieyszego pomie- 
Marszałka P tu  W iley s ,  sukcessora po zeszłym szozenia się w  lokacie, co też sami wierzyciele i 
W in c e n ty m  W tło d k o w iczu ,  przy  odwołaniu się donataryusze znając bydź lepszym w przyyściu 
do te s tam en to w e j  dyspozyóyi tegoż W ołodkow i-  po remissę przez swoje zgodzenie się zaakce- 

j cza w roku i 8a 3 now em bra 21 dnia sporządzę- ptowaiiście, a Sąd G łn y  Min, ago D epart, ta -  
ney, do Cessyi od Ur. K aro la  H rab i B rzostow - kowe to  jednanie stron  w yrok iem  swoim 1826 

j skiego w ydaney, do oświadczeń, w yaaszauych  marca 18 ferow anym , determ inując Sąd E x d y w i-  
pozwow, do uzyskanych wyroi ,  v, n  Sądzie Głł. ż o r s k i ,  z aap p ro b o w a l; p rzew odnictw em  pom ie-



tifoney rem issy  zebrany Sąd Exdyw izorski w do- 
braoh lilii u łatwiwszy przedw stępne czynnoście 
swego Sądu, co do adm inistracyi, pomiary i in- 
w en tacy i  dobr konkursowi uległych, kem porta- 
cyą  zadetertninował, w pow tórnym  zaś terminie, 
w izyą grun tów  odbył, i o tern przez G azetę  Ku- 
ry e ra  Litewskiego interegsowane strony  zawia- 
damiająo, dzień 27 nowetnbra roku idącego 1826 
na  ostateczny rozbior dzieła exdyvuzvyucgo p rze
znaczył, chcą* przeto  żałcy dokładnie ze w szy- 
slkiemi ebżałmi obliczyć s ię ,  widzi siebie bydź 
obowiązanym d° aaadcytowania wszystkich  wie- 
izyoieli,  donataryuszow  i pretensorow, oraz w e 
zwania do stanności dla odebrania wydziału ca 
należność każdemu przyohodsącą, zarazem też a- 
by  zwiększyć fundusze exdyw izyi podlegające, 
obżałnych debitorow jako zawiniających do mas- 
ay za opłacone za nich summy bankowe, podatki 
i rek ru tczyzny , powołuje przed Sąd Exdyw izor- 
ski w proźbach: nadewszystko dowodów' wszel- 
kioh *• s trony  żałgo składających się approbaly, 
poczem od zrealizować się mających dla w ierzy , 
cieli należności uczynionych nadpłat , tak  przez 
zeszłego W ołodkow icza  jako też  i żałgo w ka
pitale i procentach potrącenia; po jakowym w z a
jemnym obliczeniu się pozostających summ ob- 
śa łnych  wierzycieli i donataryussów  na wydzia
łach  ziemnych w taxie wieczystey na p iątym p ro 
cencie podług warunków remissy zalokowania, 
s  wydzielonych sched każdemu kredytorow i 
wszyslkioh opłat i powinności zaskutecznić n a 
kazania, wykazać się mających sumui na obżał- 
nyoh debitorach sądzenia, i pro bono massy kre- 
dalney policzenia; dla niestawających w Sądzie 
Exdywizorskisn  wierzycieli, donataryuszow, i pre- 
tansorow , skutkiem remissy nastałych rezolucy- 
o w , i zaszłych awizacyow u t ra ty  rzeczy zakre
ślenia, i poszukiwać oney wzbronienia. Nako- 
nieo res tancyi funduszu po uspokojeniu , c ięża
ró w  pokazać się mającego skutkiem  testam entu  
zeszłego W ołodkow icza i Cessyi Karola B rzo 
stowskiego, przy  własoicielstwie żałgo w jednym 
obrębie zostawienia, niemniey summ funduszo
wych, gdy z potrzeby wypadnie na  inną hipote
k ę  dogodnieyszą przeniesienia, w ostatku fo lw ar
k u  Skobierca stosownie do nastałych uprzednich 
dekretów  bemzachownioznie cd dalszych dóbr 
n a  E zdyw izyą  poświęconych oddzielenia , nie- 
mniey decydowania o 00 w  sprawie proszonym  
będzie.

R o k u  1826 miesiąca oktobra 26 dhia. W o 
źny świadozę iż lego pozwu kopie z n inieyszym  
auten tykiem  zgodne, z inslancyi J W .  Stanisława 
Radziszewskiego b. M arszałka P ttu  W ileńskiego, 
po JVYW. i W W .  W ie rz y c ie l i ,  donataryuszow , 
i  debitorow zeszłego Podkomorzego W o ło d k o w i
cza  wyniesionego jako to* Sylwestrowi Janiszew 
skiemu Podkomor W iley . ,  Mikołajowi Paszkow 
skiemu Adwokatowi Sądów Gigo Min , A nton ie
m u  Paszkowskiemu Sędziemu Gran. Min-, M icha
łowi S aw ick iem u , W in cen tem u  Borsukowi A d 
wokatowi, Dominikowi Ż yw icy ,  Janowi D em atta  
i żenie Oleszkiewiezom, Maciejowi Strokowskie- 

'm u ,  oczewisto w ręce  popedawałem ; dnlszytn 
zaś, Maryannie Bobarewiczowey Sędziney, Jano
wi, Leonardow i i Sy lw estrow i braci Cydzikcni 
Szukscie S ęd z iem u , Zebrowskiey, Brygidzie z 
Chmielewskich Swiętoraeckiey Marsz. Minskiey, 
K aro low i Stacewiczowi Doktorow i, Pannie Ana- 
s tazyi Kapuscińskiey, Barbarze Kamińskiey Pcd- 
czaszyney L idzkiey, sukcessorom Hilarego Sze- 
mesza, Siwickiemu, Ignacemu Tuk&le Sędziemu

G ran .  L idzkinw u, sukerssorem Anny K olusowi 
skiey, W ac ław o w i K okow sk iem u  Regin . Sądów 
Głł. W i l e n . , Janowi Mokrzeckieniu Adwokatowi 
Sądów Głł. W iłen.,  Janow i Bielewiczowi Pisa
rzow i RusieD., Ildefonsowi Demontowiczowi R e
gent.  Sądów Głł. W ilen . ,  Józefowi W o ło d źk o w i 
Sędziemu , Antoniem u M aroinowskiemu R egen t .  
G ran .  W iley .,  Jerzemu Haciskiemu Poruczn , T e -  
ressie Galimskiey w espół z po tom stw em  płci o- 
b o jey , Mikołajowi Haydukowiczowi Sędziemu 
Gran. Min , Xdzu Bonawenturze Łobacewiczowi 
Plebanowi Ilskiemu, Xdzu Michałowi Pienie P ro 
ku ra to ro w i Seminaryum, Teofili Kościuszkównie 
przełożoney i całemu zgromadzeniu Benedykty
nek Nieswiiskich, S tarozakon. Jankielowi A bra
mowiczowi Polakowi, Michałowu F rankow i Sto
larzowi, Oiinapii H rabiance Przegdzietkiey  % do- 
kładem prawney opieki, Jerzemu Kobylińskiemu 
T y tu la r .  Sotvietnikow i i K awał.,  Ludwikowi W o -  
łodkowiczowi M arsza łkow iczow i, Karolowi Jac
kowskiemu, P iotrowi Suiowiczowi Sędziemu G ran . 
W iley . ,  Czaplińskiemu , K atarzynie O leszkitw i-  
czowey, Mikuliczowi S e k re ta rz o w i , M alus tw i
eżowi, P io trow i Aramowiosovri, Tom aszow i Sw i
derskiemu, Michałowi i G asp row i Golejewskim, 
Poderni lub w stopniu jego zostającym , M ac ie
jewskiemu, sukcessorom zeszłego Jurcewicza, Ka- 
pitanowcy T y ry cn ,  do drzwi Sądowych w' mie- 
SCie pow iatow ym  W ileyce  przed Sąd T ax a to r -  
sko Exdyw , w dobrach lilii od dnia 27 nowem- 
t r a  roku idącego sądzić się mający przybiłem, i 
do stanności przed Sądem E xdy  wizor. przez t r z y 
k ro tn ą  aw izacyą K uryerk  Litewskiego w ezwa
łem. Datt.  u t  supra.

Jan Dunin Siemaszko W o ź n y  Ziemski F tu  
W ileygo  i Exdyw izor.

Roku 1 8 2 b  oktobra 2 8  dnia. P rzed  ak ta 
mi J e s o  I m p e b  a t o u s k i e y  Mości Ziemskiomi 
P tu  Wileyskiego stawając osobiście JP- W o ź n y  
Jan Siemaszko re lacyą takowego pozwu urzędo- 
wnie zeznał. P r z y j ą ł e m  i zgodziłem z księgami 
świadczę W in ce n ty  Kiersnowski Ziemski P t tu  
W ileyskiego Regent.

Dozwolono drukować 5 listopada 1826 ro 
ku C ensor S. Żukowski.

5 W  Xięgarni Józefa Zawadzkiego w  W i l 
nie, znaydują się następne dzieła, świeżo drukiem
ogłoszone.
1. Euzebiusza Słowackiego dzieło z pozostałych 

rękopistriow ogłoszone Tom  IV , zawierający: 
Poezye własne i przekłady tom jeden in 8vo •
str. 364 1826 srebrem . . r .  1. K op. 20
z przesłaniem pooztą . . . .  1. — 4o
(Całe dzieło Słowackiego we czterech to 
mach ............................... .. R. sr- 5 . 11. 70
z przesłaniem pocztą . . — 6. — 70)

. P raw id ła  W y m o w y  i Poezyi wyjęte z dzieł 
Euzebiusza Słowackiego jeden tom in 8vo str.
354. 1 8 2 6 .................................................4o kop. 1
z przesłaniem p o c z t ą ...........................60 —

. Proces Cyvfilny Litew ski, staraniem i pracą A - 
lexandra  K orew ickiego Magistra oboyga 
p raw , jeden tom in 8vo w' dużym formacie
1826  ............................1 kop. 20 •
z przesłaniem pocztą . . . .  1 — 5o

i. Nowy Słowłiik francuzko - p o ls k i , pomnożony | 
zbiorem wyrazów naukowych i technicznych, 
dwa tomj’ in 8vo: Tom 1 str. 458, Tom 2gi 
sir .  371 w dużym formacie, na kaźdey stro
nie mieści się 106 wierszy. 1826 R . 2 —
z przesłaniem p o c z t ą ................................ 2 k. 5o
(Poźnieyszy rozbiór powyższego Słownika po 

taże jego wartość,teraz tylko na jego zaletę powiemy,
:e w języku polskim, tak kompletnego uie mieli- j 
;my Dykcyonarza francuzko-polskiego). ,


